Tódź, Środa, 11 grudnia 1918 r. 


PRENUMERATA: 
Miesięcznie Mk. 4.50. Kwartalnie Mk. 78.50. 


Prenumerata przez pocztę miesięcznie Mk, 4.50. Kwar- 


talnie 13,50. 


Cena numeru pojedyńczego 20 fen. 


Dziennik polityczny, 


PP 


Redakcja i Administracja w Łodzi: 
Piotrkowska 106. 


OGŁOSZENIA: 


Zwyczajne: 65 fen, za wiersz petitowy jednoszpaltowy (na 
stronie sześć szpalt). 

Drobnes 10 fen. za wyraz, najmniej 1.00 Mk. . 

Nadesłane: przed tekstem 2 Mk., w tekście 2.50 fen, po te- 
kscie 150 fen, za wiersz petitowy (str. 4 szp.). 

Nekrologi: !,— Mk. za wiersz petitowy (str. 4 szp.) 


jg Redakcja i administracja 
dziennika 


Sprawa mieszkaniowa 
a roboty publiczne, 
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Wszystkie materjalne potrzeby ludz- 
kie dadzą się sprowadzić do 8 ch najele- 
mentarniejszych podstaw, a są niemi: 
1) Odżywianie, 2) Mieszkanie i 8) Odzie- 
*nie. Całe zmacanie się rzecz pracujących 
polega niemal wyłącznie na zdobywaniu 
sobie środków dla zaspokojenia wyżej 
wskazanych .potrzęh, bez których życie 
nie jest do pomyślenia, a reszta potrzeb 
ludzkich stanowi lubo pochodną, lubo też 
drugorzędną treść tych podstaw materjal- 
nych. - 

3 Potrzeby te od początku istnienia 
człowieka były zaspakajane w lepszy, lub 
gorszy sposób i stanowiły najelementar- 
niejszy bodziec do wszelkiej organizacyje 
nej. pracy społeczeństw i lndów, a dzi 
siaj są wytyczną w ukształtowaniu się 
stosunków niemal całej zamieszkałej kuli 
ziemskiej, wykazującej rażące luki w do- 
tychczasowej orzanizacji. | 

- Cały dzisiejszy ruch społeczny jest 
niczem innem, jak rewizją nad niedokła- 
dnością funkcjonowania anparatu, mające- 
go wszystkich ludzi jednako zaopatrywać 
we wskazane artykuły pierwszej potrze= 
by, inaczej mówiąc, dać możność każde- 
mu ożłowiekowi normalnego życia fizjo 
logicznego, 

Te trzy podstawowe czynniki istnie- 
nia w rozmaity sposób były i są dotych- 
czas braue w rachubę przy reformach spo 
łecznych. W każuym razie u nas. O ile 
bowiem wytwórczość światowa środków 
żywności i odzienia, przy dzisiejszych 
urządzeniach komunikacyjnych może wy- 
starczyć dla sprawiedliwszego podziału 
pomiędzy ludźmi, a słuszna reforma za- 
robkowa może uzdrowić pod tym wzelę- 
dem anomalję, to kwestja mieszkaniowa 
bezwzględnie stanowi problemat lokalny, 
problemat poszczególnej gminy. 

4 tego najdokła iniej zdają sobie 
sprawę społeczeństwa na Zachodzie, gdzie 
gminy poszczególnych państw rywalizują 
pomiędzy sobą, w celowem, demokratycz 
nem rozwiązania tych zagadnień, u nas 
natomiast poza dorywczymi wykrzyknika- 
mi, lub poza łatlaniną w wypadkach na- 
głych, niemal żadna jednostka komunalwa 
nie pomyślała o tych podstawowych zaga- 
dnieniach. 

Co gorsza zaś, że szczerze demokra- 
tyczny proletarjat, żądający we wszelkich 
dziedziusch życia racykalnych rewizji i 
retorm, w najbardziej go obchodzącej 
sprawie albo się nie wypowiedział wcale, 
albo też bardzo wymijająco i ogólni- 
kowo. 

Nie trzeba chyba dowodzić, że mie- 
Bzkanie jest czynnikiem stanowiącym o 
zdrowiu, usposobieniu, etyce į kulturze 
człowieka. Aczkolwiek bez; ośredni wpływ 
mieszkania nie jest w skutkach tak pręd 
ko widoczny, jak naprzykład żywności, 
lub odzienia, to wszak niewątpliwem jest, 
że cały niepomyślny stan zdrowia, wiel 
ka śmiertelność, enudność usposobienia, 
przestepczość i niski stau kultary prole- 
tarjatu jest bezpośreduim wynikiem 0'€> 
enego krzyczącego o pomstę do meba sta- 
nu mięszaalnictwa, 
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Cóż nam pomocą same szpitale, je- | 
żeli rekonwalescentów odsyłamy do nor 
mieszkalnych, cóż nam pomoga zabawy 
lndowe, jeżeli szarzyzna i szezupłość mie- 
szkonia robotniczego, bez powietrza i świa 
tła, wprawia go w gnuśność i wypędza 
z domu, cóż nam pomogą wiezienia, ka- 
zania z ambon i inne imprezy umoralnia= 
jące, jeżeli dziecko w zarodku już truje 
się przez wieczne stykanie się z rozbuja 
łemi chuciami doroslych. Skończmy już 
raz z półśrodkami, nie licojącymi abso- 
lutnie z potęgą współczesnych dziejów. 

Kwestja mieszkaniowa, aczkolwiek 
związana bezpośrednio z dotycheżasowym 
ustrojem, różną jest od innych zacadnień 
społecznych. Nie wystarczy sięgnąć do 
cyfr statystycznych dowodzących, że np. 
w Łodzi 67.7 proo. (!) wszystkich miesz- 
kań, to mieszkania jednojzbowe, że gale- 
dwie 4 próc. wszystkich mieszkań, to mie 
szkania ponad 4 pokoje. Gdyż zwrócić 
należy uwagą, Że nawet t, zw, „ładne*, 
czy też „newoczesne* w nowreh domach 
mieszkania są w Łodzi haniebne, noszuce 
zaledwia zawnetrzny blichtr, tak znamien= 
nie charakteryzujący dorobkjewiezostwo 
swoich mieszdańców. 

“Wyposażony w „windę“, lub „cen- 
tralne* ogrzewanie, napuszony formą, Jub 
stylem berlińskim dom, w najlepszym wy- 
padku dziko ozdobiony formami swajskie- 
mi, oto wyraz architekiury łódzkiej lat 
ostatnich, A warunki oświetlenia, a wa- 
runki przewiewu, a cena komornego, a 
wysokość zabudowania, a odległość od są 
siada, a widok na horyzont, a stan z8- 
drzewienia,—te podstawowe warunki miee 
szkania ludzi pracujących w Europie, ustę- 
powały ną plan ostatni wobec zdawkowe 
zo przepychu zewnętrznego, Oto są mie- 
szkanja najlepsze, 


A mieszkania mniejsze, robotnicze? 
Tu odróżnić należy dwie kategorje: jedne, 
to przerobione, a raczej roz irobnione da 
une mieszkania klas posiadających, któ» 
re przez zużycie nie odpowirdały jaż „le= 
pszym* lokatorom. Okropny stan zbo- 
twienia, już w założenin źle zbudowanych 
domów w dzielnicach przeludnionych.==to 
hańba naszego wieku. Ani jedno miesz- 
kanie z własnym bezpośrednio przewie- 
irzonym wychodkiem, nie mówiąc już o 
łazience, ani o śpiżarnj, Te mieszkania, 
to ochłapy po parwenjuszach. 


Inna znów kategorja, to mieszkania 
w suterenach ! na poddaszach już ż góry 
jako takie „dla ludu pracująceco* zrsoto- 
wane, lub szeregi drewnianych zaśnie- 
działych domów i domków, liczących po 
kifkanaście licznych rodzin, pełnych za” 
razków chorobotwórczych i moralnYch. 
l w tych mieszkaniach spędza większą 
część życia 84 proc. naszych miesz- 
kańców, 

Uto gdzie naleźy szukać sprzeczno» 
ści interesów dwu klas w Polsce tym, 
którzy ich nie widzą. Bo i w tych wy- 
padkach, edzie przedsiębiorstwa poszcze- 
gólne chciały memu z własnej inicjatywy 
zarazić, powstały rzeczy potworne, Wy- 
starczy spojrzeć naprzykład na domy ro- 
botnicze akc, Tow, Poznańskiego. skupia 
jące tuż obok łoskotu i wyziswów fabry- 
ki (ażeby broń Boże robotnik nie wchło» 
mi nieco @wieżego powieteza) tysiąca 
ludzi. 
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Zewnętrzny wygląd tych piętrzących 
się gmachów o setkach cel ponurych, bez 
wszelkiej indywidualnej dążności, bez 
wygód, szablonowo ułożony, jest wyra- 
zem tego co wewnątrz się mieści. Upo- 
dobnione do samych warsztatów pracy 
ohydna, więzienną ceslastą architekturą, 
podkreślają calą szarzyznę weretacji po- 
za murami, nie dając mieszkańcom naj- 
mniejszego bodźca do posznkiwania in- 
nych lepszych wartości. T tradno powie- 
dzieć, czy budowa takich koszar w swych 
skutkach nie jest szkodliwszą przez po“ 
ławieznaść, a raczej niendo|nafć rezwią= 
zatia zag%dnienia od pozostawienia spra- 
wy w stanie dotychczasowym. 


Kwestja mieszkaniowa sięga tak rle- 
boko w gospodarkę społeczną, że objąć 
trzeba wszystkie przyczyny, wszystkie 
czynniki jednocześnie, ażeby przeprowa- 
dzić jakąśkolwiek reformę, Nie można 
tej balączki przypisać wyłącznie koniecz- 
ności spowodowanej nadmiernia szybkim 
rozrostem miast, Wszak podaż dwuch in- 
nych artykułów pierwszej potrzeby, jako 
to żywności i odzienia szłą mniej więcej 
i to w dobrym gatunku równolegle z tak 
samo szybko ilościowo wzrastającym po- 
pytem. [I nieehaj łodzianie wiedzą, że 
kwestja ta w pewnych okresach, zupełnie 
odpowiednio do ówczesnych wymacań 
czasu, przez plany regulacyjne w latach: 
1812, 1821, 1828, 1825 i 18:9 była zała- 
twioną, Owczesna władze spo:zą lzały wzo- 
rowe modele domów, zu,ełnie celowe, 
zdrowe i odpowiadające wszystkim po- 
trzebom ówczesnego życia, 

Czasy się wszelako zmieniły. Rządy 
najeżdźey wschodniego, nie dbajacego ani 
odrobiną o losy szerokich mas ludowych, 
tolerowały zupelny upadek budownictwa 
w Łodzi. Stosując zaledwie prymitywne, 
szablonowe ogra'iczenia co do minimal- 
nej wielkości podwórzy, dające w rezul- 
tacie kominy zamiast dziedziców, zwrae 
cając jedynie uwagę na bezpieczeństwo 
pożarowe, oraz na wytrzymałość konstruk- 
cyjną, uważały, że czynią wszystko co do 
nich należy. A społeczeństwo prowadziło 
gospodarke rabunkową, Towarzystwo Krea- 
dytóowe z fnansowej strony popierało 
przedsiębiorezość tego rozuzdanis, nigdy 
nie wnikając w treść istotną domów mie- 
szkaluych, 8 mając po temu możność. 
Włsdze komunalne biernością swoją, a 
noge t niedojrzałością nin próbowały na- 
wet zająć się polityką mieszkan, tak ce- 
lowo vprawianą przez wszystkie gminy 
krajów kulturalnych, najbardziej zaś bier= 
ną rolę odegrali zawodowi architekci, 
których dyplomowana działalność orrani- 
czała sią do „podpisywania* planów, Ni- 
gdzie nie krzewiono uświadomienia, ni- 
gdzie nie stosowano zawodowej, Szeroko 
zakreślonej pracy, nigdzie nie było zespo 
lenia kwesiji komumikacyjnej ze sprawą 
mieszkaniową, i oto Łółź pozostawiona 
przez nuajeźdźca wschodniego. 


A cztery lata wojuyć Władze muni- 
cypalne, czy to z powołania, czy z wibo- 
ru, zajmuja się jedynie sprawami hieżąy- 
cami, dorażnemi, Kiepscy politycy tioma- 
ozyli się zawsze zameloną przyszłością, 
O ile żywnością i odzieniem władze miej- 
skie, mocno kulejąc, jeszcze się jako tako 


interesowały. kwestja mieszkaniowe dla dnie—narodowe, bo AMA on E REZ 


od dziś mieścić się będzie 


przy ul. Piotrkowskiej 106 | 


A (dom W-go p. Heinzla). 
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zarządu miejskiego nie istniała, Jedyny 
spis mieszkań przeprowadzony został w 


celach wyłącznie podatkowych przez ces. 


niem. prezydjum policji, ale nikt nie po- 
myślał o wyciąznięciu z tero odpowied- 
nich wniosków. Gdy na zarządzenia mini- 
sterstwa spraw wewnętrznych €0 do 28- 
niechania burzenia domów drewnianych, 
magistrat przekazał sprawę wydziałowi 
budownictwa, odpowiedziano, że w Łodzi 
sprawa mieszkaniowa nie jest nagłą. 

I dzisiaj pokój zastał nae tak nie- 
przycotowanych, jak w 1914 roku wojna, 
Ludzie, którzy ujeli monopol na rządzes 
nie sprawami miasta, nia umieją wywnio= 
gkować jutra, Wydział budownictwa wee 
getuje po ezteroletniej pracy, polegającej 
niema! wyłącznie na reperowaniu pomis- 
szczeń dia okupantów, 

Ani przebłysku programowodci ną 
przyszłość, Ani próby ujęcia rozuzdanią, 
Wszak muszą sobie władze municypalne 
raz na zawsze uświadomić, że nie jest to 
sprawa rządu, a wyłącznie gminy, która 
jeno poparcie znależć może w rządzie, ni» 
zdy zaś iniejatywę. Wyrzeknijmy się tra 
dycji czekania rozkazów s Warszawy, 
jak ongi z Petersburga: My pracować mū- 
simy dla naszych spraw, my a nie War- 
sżawa. My wnioski stawiać musimy, 4 


‘Warszawa ich sluszność poprze. Nie po. 


mogą nic nakazy o ntworzeniu jnspekcji 
mieszkaniowych, jeżeli inicjatywa i twór: 
czość nie wyjdzie z nas samych, od ludzi 
czynu, a nie „grażdanskich* ozy też in- 
nych biurokratycznych inżynierów, dba» 
lych o porządek i numer aktów. 


Z problemów oświatowych. 


(Farę uwag o organizacjach oświato- 
wych). 


Czeska „Ustredni Matice Szkolska*, 
a za nią i polskia galicyjskie „Towarzy” 
stwo Szkoły Ludowej* powstały, zorgani- 
zowały sie, pracowały i pracują jako o- 
piekunowie swej narodowości i swej kul- 
tury tam, gdzie za”raża jej żywioł obcy, 
żywioł prawie zawsze wrogi. Nie zajmuje 
się U. sl, 8. budowaniem szkół czeskich 
w zwartym obszarze czeskim, bo tam za» 
danie to spełniają kraj, powiat, gmina, 
Działanie jej rozwija się w okręgach 
mieszanych, gdzie mniejszość czeska wła- 
shej uczelni nie może uzyskać od więk» 
szości obcej á jeszcze bardziej tam, gdzie 
idzie o uświadomienie nieuświadomionych 
czechów, 8 jeżeli się da pozyskać jesz- 
cze | coś z obcego Żywiolu, tem |epiej,* 
Podobnie T. 8. L. buduja szkoły jako o- 
guiska oświaty polskiej ku obronie tylko 
swego żywiołu I jego uświadomienia, bye 
najmniej nie w celu znaborczym elementu 
cadzeró. na kresach zachodnich i wschod- 
nich, a troską o szkolnictwo W obszarach 
zwartych polskich zostawiając rządowi i 
wlalzóm narodowo po polsku czującym, 
Na zachodzie obie jinstytocje czeska i 
polska miały do zwalezania grożny, bo 
aeresywny I zamożny w kapitał j wpłye 
wuwy niemiecki „Śchuiyereju*. 

Na nbszarze czysto rolskim w jed- 
nej dzielnicy musiala podubna instytucja 
oryanizować B8ziulnietwo— zasadniewezy Śro- 
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jako naród, lecz jako wranza, nte darna- 
rodowi tego, co mu się należało. Powsta- 
ła „Polska Macierz Szkolna“ jako insty- 
tneja dia dalekiego Zachodu” wprost nie- 
ojęta, a dla naszych warunków i stosun- 
ków konieczna i zupełnie logiczna, bo 
trzeba było w Polsce dla polaków pol- 
sk; 'gzkołę prywatną tworzyć iniejatywą, 
koro publiczna państwowa: pólska nie 
byłą możliwą. 

"> Dzisiaj nowa era. Ale warunki nie | 
całkiem nowe, przynajmniej dla szkoły 
BM ej na kresach. O Sląsk Cieszyński 

j di wre walka polityczna, Czesi na- 
| wają tę ziemię „benjaminkiem czeskiej 
iorony* — ładna to kraina i bogata w 
plody mineralne i przemysłowe wytwór- 
hig. — Na slasku Górnym odzyskiwanie 
i gz polskich trzeba bedzie przeprowa 
De przez szkołę polską—szkolę bardzo 
szysto prywatną o znaczeniu społecznej. 

"me iare) na wschodzie, Ba i wew- 
f 4 państwa swego mamy takie WIspI 
Hb dyościowe, że w nich publiczn 
KARO polska nie hędzie łatwą, o ile 
Foxos będzie możliwą. I tutaj także or- 
fuuiżeoja niepaństwowa mosi przyjść do 
dźiełg Rolę dotychczasową P. M. S. na 
jej placówkach zajmie niewątpliwie rząd 
państwowy, żadne względy go krępować 
bie będą na tych terytorjach. Ale przez 
to orzantzacja kultaralra-nie traci i me 
phyrmna stracić swej racji istnienia. Jej 
zędanin teraz będzie takie samo i to sa- 
mo, jakie, spełniają  T. S.Ab.. w dawnym 
paborze. austryjackim, Polska Macierz Szk. | 
fla Wołynia i t. p. organizacje; tworze- , 
nie i utrzymywanie szkół polskich w.0g8- - 
dach narodowościowo-mieszanych, gdzie 

niejszość jest polską, oraz na wyspach 
polske ei, otoczonych falami ruskimi czy 
alwanami germańskimi, oblewanych bryz- 
gami czeskimi lub litewskimi pianamt. 

- Pray tej sposobności nasuwa się u- 
waga, Czeska akcja szkolna przez U.M.S. 
jest tak zorganizowana, że, wszystkie ko- 
ła prowincjonalne zajmują się wyłącznie | 
gromadzeniem funduszów i dostarczaniem 
ich centrali praskiej. Pozatem koła przed- 
stawiają, tylko wnioski, gdzie ygaka pla- 
cówka potrzebna.. Centrala; wś zajmuje 
się już gama tworzeniem, owych :plaeó- 
wek. Najbezwzględniejsza i zupełna cen- 
tralizacja. pr 

Tuaczej w polskiej orgsiizacji T.S,L. 
Poszczególne koła mają duży samorząd i 
awobodę działania. Pewien tylko odsetek 
dochodów swoich oddają centrali krakow- 
skiej, poza tem sporą resztą majątku go- 
spodarzą Bame i wedle własnych uchwał 
podejmują poczynania nowe, Znane Z ru- 
chiliwości, swej i szerokich poczynań było 
przed wojną tarnopolskie koło T. S, Le. 

w zjednoczonej Pelace T. S, L. 
P. M. 8., Macierz Szkolna dla Księstwa 
Cieszyńskiego i ich siostryce zapewne 
się złączą, skoro jeden cel mieć będą; 
razem: silniejsze, skuteczniej będą dzia- 
laly. Zapewne też i forme swej organiza- 
cji przemienią, | 

1 jeszcze jedno mimochodem—z ży- 
cja jednej dzielnicy, lamy w niej T.S.L, 
EBY L, a, więc Towarzystwo Szkoły Lu: 
prs) i drugie oświaty ludowej, Tymcza= 
sem i to i temto. zajmuje się zakładaniem 
czytelni, odczytami i wykładami it. p. pras 
cami, fozdrabujając swe Siły i pozwala 
jąc postronnym na doczepianie obu sto- 
wurzyszenion-epitetów partyjnych, choć 
ani 8ą czerwieni ni biali, ani klerykalńi 
n! radykalni albo endeccy. Konieczne jest 

zgraniczenie zajeć i celów. Inna rzecz, 
ih inózą się wyłonić dwa kierunki pracy 
wiatowej: wewnętrzny i: zewnętrzny; je- 
dna falanga pracowałaby na terenie jed- 
politym, druga na obszarach mieszanych 
trodowościowo, na kresach, a nawet po- 

A kresatni (jak T. S. L. zakładające ' w 
Bośni ala osadników naszych polskie 
szkoły i czytelnie). pas 

We wszystkiem zaś baczmy, aby 
kształcić i oswiecać siebie, swoich, roda- 
ków, polaków. 
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Stolica bez państwa. 
A ESn4 
Otto Soyka w „Deutsch Allg, Zetg." 
(dawna „Norddeutsche Ally. Ztę.*) daje 
obraz porównawczy Wiednia dawnego i 
Wiednia teraźniejszego i powiada: 
— Wiedeń jest dzisiaj chory, gorączku= 
je. Wiedeń (rzyszłości będzie przyjusz- 
czalnie mało podobny do Wiednia, znane- 
go w literaturze, jako wesołe, trochę beza 
myślne, zawszę miłe miasto. Jaką będzie 
przyszłość Cały sposób życia miasta 
przystosowany jest do stolicy wielkiego 
państwa: Budowle. muzea, uniwersytet, 
miejsca pracy 1 zabaw stworzone są dla 
stolicy nieistniejącego juź państwa. Są 
to szaty stolicy państwa, nie znające po- 
dobuezo sobie, ; 
Stosunki gospodarcze i środki komu- 
jkacyjne odpowiednie tu również dla sto-. 
icy, Wszystko to posiada obecnie Wie- 
deù, kióry ma sią siać: miastem, jak inne. 
A może z tego właśńić powstanie przy- 


moża miastem przepychu, miastem cwizo 
ziemców. miastem piekna i kultory. Może 


'będzie zeń Wenecja lądowa? 


Nowe pańtwo przyjęło, jako symbol, 
barwy  czerwono-biało-czerwone ` barwy 
staro-anstryjacie. „Byly to barwy ks. 
Leopolda Ratenberskiego, walczącego prze 
ciw niewiernym. 

Giy no zaciełej bitwie, gdzie licz- 
nych położył wrogów, zdjał szarie, oka- 
zalo się, że biala jego szata bojowa nie 


"miała jednego miejsca niezabarwionego 


krwią niewiernych prócz tego pasa. przy* 
krytero szarfą. Biała smuga na czerwo- 
nem polu—=staroaustryjacka legenda o bar- 
wach narodowych. ` ; że, 
-rndno było o wybór mniej szczę* 
śliwy. Czyż państwo nowoczesna zapo- 
życzać się musi u legend dla zdobvcia 
symboln? Czerwoność międzynarodówki 
oznacza czerwień żelaza pod młotem, 
czewień pracy. To nie legenda. Trudno 
olnieszcześl'wszy wybót legendy w cudnem 
starem bohaterstwie miecza, które czcić 
zaczęto, gdy zaprzestano go rozumieć. . 
Byla to krew turecka — przedmiot 
poezji wypisów. staro - austryjackich. Godło 
rycerskie nie odpowiada państwu, które mo- 
że i pragnie tylko porzucenia tradycji rycer- 
skich. Czerwona zbroja z bia'ą smugą była 
ięknym widókiem dla tych, którzy ślepymi 


być mogli na rany, ociekające czerwienią 
krwi. Myśmy się stali widzącymi. Krew nie 


jest przedmiotem radości. 

W lipeu 1914 widzieliśmy w Wiednia 
demonstracje. Były one inne, niż w Ber- 
linie — jakis „ersatz* demonstracji, coś 
sztucznego. Słychać tam było różne ięzyki, 
różne hasła, wszystko szło swoją koleją. 
Manifestacją nie była wiedeńską, lecz c.k. 
austriacka, Całość trzymała sią jak na 
sznarku (bardzo cieniuchnym sznureczku). 

Dnia 12 listopada demonstrował Wie- 
deń za, republiką niemiecką. i 

Było to calkiem co innego. -W porów- 
nania z dawną demonstracią był to jakby 
grom w porównaniu do fajerwerku, Przemó- 
wiła wola miasta, rozbudzona, niepewna 
jeszcze, lecz potężna, Pół miljona ludzi słu- 
chało—żadne najsilniejsze okrzyki nie mogły 
mieć tej mocy, którą posiadała siła uważnego 
milezenia. 

Wiedeń żyje. 


Krwawy piątek w Berlinie. 


Weding sprawozdania urzędowego wy- 
pay które rozegrały się w piątek w „Ber- 
inie przedstawiają się następująco: ` 

„Do gmachu 
większy oddział żołnierzy z karabinami ma- 
szynowymi, . którzy rzekomo z polecenia 


rządu Kberta-Haasego obsadzili wyjścia i | kościele | 
uwięzili członków wydziału wykonawczego | jeszcze do Warszawy biskup sufragan prze- 


Rady R, i Ż. Gdy się potem okazało, że 


-za tpadek ub przepreh. Wiedeń stać sie; przez wiadomość, że-grapa-Spartaknsa -po 8 
! wielkich 


| wczoraj do Warszawy: arcybiskup lwowski 
parlamentu, wtargnął. 


nadużyto imienia Eberta-Haasego, żołnierze. 


opuścili gmach, 

Tegoż dnia po wielkiem zgromadzeniu 
bezrobotnych, tłum demonstrujących pociągnął 
ulicami Berlina. Gdy uczestnicy zbliżali się 
do ulio Chaussee i Inwalidów z domów 
poczęto do nich strzelać z karabinów ma- 
szynowych *. 


| obłożnie chory. 


Bliższe szczegóły podaje biuro Wolffa:, 


Inwalidzi wojenni, urlopnicy i bez- 
robotni, wszyscy nieuzbrojeni, ciągnęli po- 
chodem przez ulice Berlina. Na skrzyżo- 
waniu ulic 


| Warszawy, Lublina i 


hausse i Inwałidów oddział, 


wojska gwardyjskiego, tak zwani „Maikafer*, 
zatrzymali pochód, wzywając do rozejścia. 


się, Gdy demonstranci wzbraniali sią nczynić 
zadość rozkazowi padło kilka strzałów, które 
były sygnałem ken, strzelaniny. Za- 
bitych jest 16 ludzi, 15 rannych, z nich 
12 ciężko. Całe zajście spowodował rozkaz 
generalnej 
która wysłała żolnierzy przeciw demonstrują 
cemu tłumowi. 


Manifestacja Liebknechtowców. 


Jak donosi „Abend“, wielki: pochód de- 
monstrantów z automobilem, na którym były 


ustawione karabiny maszynowe, przeciągał | - 


popołudnia pod wodzą Liebknechta ulicą 
„Unter den Linden*. 

Przed każdym z publicznych budynków 
wygłaszano mowy: przeciw Bcheidemannowi 
i jego towarzyszom. Gdy tłum chciał przy- 
puścić szturm do biblioteki, straż bezpie- 
czeństwa ustawiła karabiny maszynowe. Roze 
legły się wołania z tlumu: „Nie strzelać !*, 
a następnie demonstranci rozeszli się. Przed 
budynkiem komendy stloczył się tysięczny 
tłum.  Przemawiał Liebknecht, złorzecząc 
komendantowi Welsowi. "Po nim mówili 
inni mówcy, którzy wzywali tłum, aby się 
uzbroił i wypędził Wełsa i Scheidemanna. 
Do ataku na gmach“ komendy "nie przyszło. 


* * 


Dotychczasowe informacje nie dają 
jednak wyjaśnienia, . kto właściwie spowo- 
dawa? krwawe starcie, Zapatrywania socja- 
listów większości pod tym względem różnią 
sią od zapatrywań niezależrych, „Vorwfrta* 
tłómaczy to następniąco : 


Manifestacie żołnierzy. które doprowa- 


mezem Niezużyty nadmiar oznaczać mo- | dziły da rozlewu krwi wywołana 


komendy wojsk gwardyjskich, | 


m M m A | ZZ W NE Z A O A 0 1 A - w M 


zgromadzeniach ma przedsięwziąć 
zamach stann. Oddziały woisk, wiernych ; 
rządawi,- zetknąwszy sią z-demonstruiącym „a. pregawa, 10 grudnia. 
tlnmem zostały wezwane do wydania broni, ; „Kurjer Warszawski“ donosi „: Wszech: 
i do wzięcia udziałn w pochodzie. Gdy żoł- | polski. zjazd pracowników kolejowych od- 
nierze. wzbraniałi się to uczynić, padły | będzie sią w Warszawie. Będzie to pierwszy 
strzały, na które wojsko odpowiedziało. zjazd od. czasu istnienia koleji w. Polsce. 
Soejaliści większości zrzucają zatem | Komitet organizacyjny dokłada więc wszel- 
winą na grupę Spartakusa, która swoją | kich starań, aby ten pierwszy zjazd wszeche 
gwałtowna agitacją przeciw rządowi dopro- polski odbył się jaknajkorzystniej, tembardziej, 
wadziła do roznamiętnienia szerokich mas. | 4 wezmą w nim udział delegacji ze wszyst 


i kich dzielnie zjednoczonej Polski, w eela 
Sprawcy nieudałego zamachu. ujednostajnienia nowego kolejnictwa. Wobec 


Berlińska Rada komisarzy Ind. stwier- doniosłości zjazdu udział delegatów wszyst» 
dziła dotąd, że zlecenie nięcia komitetu wy- | kich zaborów Rzeczypospolitej jest beze 
konawezego udzielone zostało wicefeldweb!awi | względnie konieczny. Dzień ziazda wskazany 
Fischerowi przez niejakiego Martena i dwóch | w depeszy koła radomskiego na dzień 
urzędników urzędu spraw zagrewicznych ; | 30 listopada z przyczyn technicznych nie 
| 
(Szef sztabu generalnego. 


mianowicie kr. Matouschka i Reinhabena. | mógł być utrzymany. Zarząd zwiążku oznacza 
Zjazd biskupów: w Warszawie, | 


Marten podobnie jak Fischer zostali areszto- | dzień zjazdu na poniedziałek dn. 16 b. m. 
Warszawz. 10 grudnia. 


wani, podczas gdy dwaj inni nciekli. Za- | 
„ Uniemożliwienie paskarstwa, 
+«*Na konferencją biskupów -przybyli 


| Kongres korejarzy polskicń, 


rządzono jch aresztowanie. 
`a Przetiw członkom urzędu spraw zagra- 

_ Warszawa, 10 grudnia. 

*(Tel. wł.) 


nicznych, których obciążył aresztowany 
Minister aprowizacji, p. Minkiewio 


wczoraj przed budynkiem sejmu pruskiego 

wicefeldweból Fischer, wdrożono na zlecenie 
odbył konferencją z p. prezydentem ministrów. 
W wyniku tej konfereneji powzięto pewne 


sekretarza stanu Solfa dochodzenia. 
nchwały, dzięki którym organizacja aprowi- 


Strajk generalny w Berlinie. 
„Rothe Fahne“, organ radykalnej grupy 

zacji postawiona będzie na zasadach, nnie 
możliwiających pazkajwo. 


socjalistycznej  „Spartakausa* w - Berlinie. 
Niepokoje agrarne na Kujawach. 


ogłosił wezwanie do strejkn generalnego. 
W wielkich przedsiębiorstwach metalowych 
Włocławek, 10 grudnia. 
(Tel. wł. „G. P.*). 


wezwanie znalazło posłuch. 
Z okolicy nadchodzą tu wieści ba 


prawdą alarmujące.: Na fólwarkach rozszerza 
się w sposób zastraszający ruch na tle bol 
szewiekiem. Majątki Mięqeławice, Unisławo- 
wice, Bognstawiee, Barzechowo, Dobrzelewi= 
ce opanowała służba dworska. Zażądano wys 
płacenia po 800 mk. dodatkn za rok ubiegły 
wstecz. Cała organizacją majątków wpadła 
w ręce służby dworskiej; właścicielom nie 
wolno. użytkować koni i maszyn, cały nudój 
zabiera słażba, która też wymłaca zboże 
Ziemiaństwo jest bezsilne, a starosta wio 
cławski — zupełnie bezczynny, gdyż brak ma 

odpowiednich instrukcji. * Á 


Pożyczki wojenne Niemiec stracił" 
wewnętrzny kredył. ` 


Austryjackie pożyczki w Berlinie 
są bezwartościowe, ` 


Berlin, 10 grudnia. 


Społeczeństwo tutejsze zwolna poczyna 
sobie uprzytomniać całą «loniosłość katastro 
falnej kląski wojennej. Liczy się ono z nar 
stępstwami zawieszenia broni, jak obsadzenie 
całego obszaru na lewym brzegu Renu i nies 
odzowną koniecznością utraty innych obsza» 
rów niemieckich. 

W związku z tem przygnębienie ogary 
nia coraz szersze sfery, a przedewszystkiem 
giełdę. W dniu wczorajszym pożyczki wo 
jenne spadły w ciągu dnia z 96 na 68, s 
ostatecznie na 85 marek. 5 

Co do pożyczek. wojennych  Austro 
Węgier kwestia- przedstawia sią na razie pa- 
prostu beznadziejnie, gdyż mimo starań nię, 


komitat poltieo sztabu generalnego 


z dnia 10 grudnia. 


Na północ od Lubartowa ukraińcy 
atakowali Ciechanów, zostali jednak od- 
parci, przyczem oddziały nasze *zajeły 
wieś Nowe Sioło. Oddział kapitana Ko- 
zaka, wspierany pociągiem pancernym, 
rozbił przeważające siły ukranńiskie, które 
usiłowały wysadzić most- kolejowy” na 
rzece Liśni. W nrstępstwie tego zajęto 
wieś Soksle na północny wschód od Moś* 
cisk. Porucznik Piaskowski 2 plutonem: 
ułanów wypędził ukraińców ze wsi Za- 
brze—lluiczek i Sękowic. przyczem wziął 
do uiewoli 27 jeńców, w tym jednego oli- 
cera, 


obrzędu :ormjańskiego ks. Teodorowicz -i 
biskup sandomierski ks. Riks, którzy za 
mieszkali w internacie księży-studentów przy 
św. Krzyża, Jutro przybędzie 


myski ks, Fiszer. Biskup djecezjalny prze- 
myski ks, Pelczar nie przybędzie, gdyż jest 


Biskup polny wojsk polskich, 
Warszawa, 10 grudnia. 


I, „Przegląd Wieczorny* donosi; Do | 
naczelnika wojsk polskich w Waąrszanie, 
zełosiłi się delegaci kapelani wojskowi 
Radomia, a więc 
miejsc, gdzie dotyczas są kreowani ka- 
pelani wojsk polskich, z prośbą 0. mią- 
nowsnie ks. bisknpa d'ra Władysława 
Bandurskiego biskupem wojsk polskich. 


mają one nabywców. 
Kursa zagraniczne marki i korony spe 
dsją z godziny na godzinę. 


GKS "| o Straty hustro-Węgier. 
Konferencja Gradskieqo Z PSUÓS CM. | Kolonja, 10 grodnię. 


Warszawa, 10, grudnia. Według urzędowych dokumeńtów at 


Mówie Warszawski” "donosi : Delegat stryjackich, straty armji austryjacko-wę" 
komiteti narodowego w Paryżu prof. Stani. | ię'skiej wynoszą od 1 sierpnia 19]4 rokę 
sław Grabski odbył wezóraj wieczorem | 39 1 maja 1918 roku ogółem 4 miljony 
trzecią z rzędu konferencję z komendantem | zabitych i rannych, 3 


„Piłsudskim. Konferencja ta byla ściśle | 
Strassburg stracony: 


"poufna, 
Kolonja, 10 grud nią. 


„Kölnische Zeitung“ pisze: 

Nazwa Strassburg stala się wyrazem 
rozpaczy, który przerażliwie rozlega się 
po całych Niemczech. Strassburg jesi 
stracony, dla Niemiec. Nic nie świadczy 
o naszem poniżenia dobitniej, niż ta stra» 
ta. W calej Alzacji- ujawnia się niens 
wiść do Niemiec siłą huraganu. 


Węgrzy opróżniają Słowacczyzne, 


Paryż, 10 grudnia. 


Rząd republiki czesko-słowackiej wy 
słał notę do wegierskiewo prezydenta mè 
nistrów, w której w: imieniu glównodowe 
dzącego wojsk koalicyjnych prosi o wy- 
cofanie wojsk węsierskich ze Słowacczy 
zny, uzasadniając to żądanie tem, że pań: 
stwo czesko-słowackie uznane został, 
przez koalicję i na prawo zgodnie z wa 
runkami zawieszenia broni do zajęcia Sło 
wacczyzny. Hr. Karolyi oświadczył w swe 
odpowiedzi, że rząd węgierski wyda roz 
„kaz opróżnienia Słowacczyzny. 


e 


Niemcy w Krakowie. 


Warszawa, 10 grudnia. 


„Nowa Gazeta“ donosi: W. Wysokiem 
Litewskim, w Brześciu Litewskim i w 
Bielsku znajdują się załogi najwyżej po 
800—400 ludzi. Karność słabnie z dnia 
na dzień. Od dni 10 przechodzą duże 
transporty wojsk niemieckich z Ukrainy 
na Białystok do Prus, Usiłowano zatrzy 
mać ich na miejscu, ale wszyscy chcą 
wracać do domu. Dezercje są częste. 

Brak żywności daje się odczuwać w 
Białymstoku i Wysokim Litewskim, Ar- 
terja odwrotowa biegnie z Ukrainy na 
Kowel. Rrześć Litewski, Grajewo i Łyk. 

„, W Kownie przebywa jeszcze książe 
Leopold Bawarski, Wydany został roz- 
kaz podsluchiwania rozmów i przejmowa- 
nia. wieści Polski, W Białymstoku jest 
około 1000 niemców. Główną siłą są hu- 
zatzy śmierci (490 do 500 ludzi), którzy 
pociągiem pancernym puszczają się w 
ninae strony, siejąc postrach i zuiszcze” 


Rie y4 
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Przedłużenie rozejmu, 


Berlin, 10 grudnia. 


Francuzkie dowództwo naczelne zgło- 
Bito się do naczelnej komendy niemiec= 
kiej z prośbą o wyznaczenie pełnomocni= 
ków, celem przedłużenia rozejmu. Spot- 
kanie tych obnstronnych pełnomocników 
mastąpić może 12 lub 13 b.m. w Trewirze. 


Niemcy w obliczu katastrofy głodowej 


Berlin, 10 grudnia. 

Bawarski prezes ministrów Eisner 
oświadczył, że Niemcy, znajdują się w 
przededniu katastrofy aprowizacyjnej. Sy- 
tuacja rządu berlińskiego stała się, zda- 
niem Eisnera, niemożliwą Jedynem wyj- 
ściem z obecnej syluacji jest utworzenie 
rządu Haase—Liebknecht. 


Odszkodowania wojenne druzyocą 
Niemcy gospodarczo. 
Berlin, 10 grudnia. 


Co do wiadomości o 8 milinrdach fun- 
tów szterlingów odszkodowania wojennego, 
któreby Niemcy miały zapłacić Anglji, za- 
uważa „Berliner Bórsen-Kourier*, że mimo 
ścisłości tej informacji potworność żądania 
vic pozwala w nie uwierzyć. Wszyscy nje- 
przyjaciele zgodzili się na zasadą Wilsona 
wedle której szkody prywatne mają być wy- 
nagrodzone, jednakże niema być płacone 
odszkodowania wojenne. Ośm  miljardów 
funtów szterlingów są to wszystkie wydatki 
wojenne Anglji. Gdyby z podobną pretensją 
wystapiły wszystkie państwa nieprzyjacielskie, 
natenczas Niemcy popadłyby w zupełną mar- 
twotę gospodarczą. 


Pięć tat kary. 
Wiedeń, 10 grudnia. 

„. Pisma tutejsze podają wiadomość, po- 
ehodzącą z nrzędowych kół londyńskich, tej 
treści, że banki niemieckie przez lat 5 po 
zawarcia pokoju nie będą mogły podejmować 
żadnych operacji finansowych w Anglii. 

Pó upływie tego czasu parlament an- 
gielshi noweśmie uchwałę, czy dopuszczalną 
jar w je działalność banków niemieckich 
W-ANZ 


sd zi . Asy : . . 
Lord Miiner żąda Śmierci Wilhelma, 
Budapeszt, 10 grudnia. 

„Pesti Hirlap“ w Budapeszcie z Rotter- 
damu donosi: Według „Times'ów Jord Milner, 
minister wojny tak się wypowiedział w spra- 
wie b. cesarza niemieckiego. 

1. W interesie sprzymierzonych 
żądanie wydania b. cesarza Niemiec. 

2. Rząd Wielkiej Brytanji uczyni wszel- 
kie kroki, by to wydanie doszło do skutku. 

8. Gdy cesarz będzie wydany, musimy 
skazać go na śmierć, 


‘Czesi przeciwko Niemcom, 


Paryż, 10 grudnia. 


Dzienniki totejsze donoszą z Praci: 
Ludność Pragi gwałtownie wystepuje prze- 
ciw elementom niemieckim, Aresztowano 
40 osób przeważnie wybitnych działaczów 
niemieckich w Czechach, 


imeryka szykuje się do 
+ 
długotrwałej okupacji, 
Paryż, 10 grudnia. 

Z Waszyngtonu donoszą: Generał 
March oświadczył, że niezbędnem jest żą- 
danie uchwalenia nowej rekrutacji, a to 
ze wzelędu,. że armja okupacyjpa będzie 
nysiała pozostać na obcym obszarze je- 
szcze iłuższy czas, a istniejące obecnie 
ustawy nakazują zwolnienie a mji, dotąd 
pelniącej służbę, 4 miesiące po zawarciu 


pokoju, Arimję tę przeto będzie należało 
zastąpić nowemi silami. 


Europa zagrożona głodem. 


Londyn, 10 grudnia. 


Biuro Reutera donosi: 

Kontroler środków żywności Clynes 
który obecnie ustąpił, przesłał prezydentowi 
komitetu środków żywności list, w którym 
wskazuje, że zaopatrzenie świata w środki 
żywności jeszcze przez pewien czas będzie 
budziło troski. Szerokie przestrzenie Europy 
zagrożone są w czasie obecnej zimy głodem, 
dlatego też sprawiedliwe zarządzenia, mae 
jące na celu rozdział środków żywności 
muszą jeszcze pozostać w mocy przez zimę 
į przez wiosnę. 


leży 
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Poństwowa Reda Motiżacji 


Dnią S-s0 b. m. na mocy dekretu 
Naczelnika Państwa zebrała się po raz 
pierwsze w biurze Ministerstwa aprowi= 
zacjj Pafatwowa Rada Anrowizacyjna 
przy Winisterstwie aprowizacji. 

Skład Państwowej Rady Aprowiza- 
cyjnej stanowią: 

“O D Minister aprawizacji—jako prze- 
wodniczący; 2) Podsekretarz stanu Mini- 
storstwa anrrnwizacji, jako zastenca prze- 
wodniczącegn: 3) Jeden delegat Zwiazku 
kolejarzy; 4) Trzech delaratów Rady 
Robatniczej z Warszawy, twnch delegatów 
z Łodzi i dwuch delegatów z Zagłebia 
Dnhrowskiero. (O ile Rady Rohotnicze 
okragowe nie hyirby zorzanizowane, to 
w skład Państwowej Rady Aprowizacyje 
nej wejdą jeszcza przedstawiciele zwią 
zków zawadowych robotniczych; 5) Je- 
den delegat Zwinzka stowarzyszeń Spo- 
żywczych ; 6) Po jednym delesacie od Rad 
Miejskich: m. st. Warszawy. Krakowa, 
Lwowa, Poznania, Łodzi, Czestochowy, 
Sosnowca. Lublina i Dabrowy Górniczej; 
7) Jeden delegat Związku miast; 8) Dwuch. 
delecatów Centr. tow. roln, w tem jeden 
delegał Zwiazku kółek rolniczych : 9) Je- 
den delegat Towarzystwa przemysłowców; 
10) Reprezentanci zainteresowanych mie 
nisterstw; 11) Czterech delegatów z Ga- 
licii, jedan ze Śląska Cieszyńskiego i 
trzech z Poznania, których w porozanie- 
nia z odnośnymi czynnikami zamianuje 
minister aprowizacji; 12) Jeden przećsta= 
wicjel Stowarzyszenia kupców polskich. 

W nierwszem posiedzeniu Pańswo= 
wej Rady Aprowizacyjnej wzięli udział 
delecaci wszystkich wymienionych insty- 
tucji z wyjątkiem przedstawicieli wars 
szawskiej Rady Robotniczej, Rady z Po- 
znania 1 Częstochowy, oraz przedstawi- 
cieli z Poznańskiego, którzy na posiedze- 
nie przybyć nie zdążyli.  ' 

Porządek dzienny obrad był nastę: 
pujący : 

1) Zazajenie posiedzenia; 2) Zapo» 
znanja sie z regulaminem: Państwowej 
Rady Aprowizacyjnej; 3) Plan gospodarki 
aprowizacyjnej — a) odnośnie ziemiopło= 
dów, b) odnośnie nafty, cukru i soli, c) 
pozostałych artykulów ; 4) Wolne wnioski. 

Zaznaczyć należy, że Galicja obe- 
słała P. R A, b. licznie, gdyż, oprócz 
przedstawicieli m. Krakowa, pp, wice-pre= 
zydenta K.Rolleso i sekretarza magistra- 
tu p, K. Czarneckiego, oraz trzech dele- 
matów Galicji pp. posła Marka, pos. Grzą- 
dzielskiego i inż. Kucharskiewo. przybuli 
również na posiedzenie Hady prawie 
wszyscy fachowi reprezentanci Polskiej 
Komisji Likwidacyjnej, oraz „kierownicy 
najpoważniejszych galicyjskich. instvtacji 
gospodarczych jako to: pp. O. Bojda, dy= 
ryktor zakładu obrotu zbożem w Krako- 
kowie, A. Gołuszka, dyrektor zakładu 0- 
brotu zbożem we Lwowie, dr, M. Dułkie= 
wicz, dyrektor zakładu obrotu bydłem w 
Galicji, dr. M. Lang, kierownik adńziała 
organizacji krajowej nrzędu gospodarcze- 
go: pos, N. Diamand, wydział górniczy 
P. K. L., dr. Kozicki, wydział górniczy 
departamentu przemysłu naftowego, dr. 
J. Nowak, wydział rolny Pa K. L. 

ląsk Cieszyński reprezentował p. 

K; Pientkowski. Ożywione obrady ciąg- 
neły się z dwnzodzinną przerwą na obiad 
od godziny 11 rano do 8 i pół wieez. 

Przyjeto cały szereg wniosków,*z 
których najważniejsze dotyczą zniesienia 
granic gospodarczych pomiędzy dawnymi 
zaborami rosyjskim i austrjackim, w któ- 
rym też celu postanowiono wybrać komi- 
sję, mającą wprowadzić w życie zniesie- 
nie dzielnic, oraz opracowanie sposobu 
vjednostajnienia działalności gospodarczej 
i aprowizacyjnej na terenie wszystkich 
ziem polskich. 

Po szczegółowej wymianie zdań, e- 
kazało się, że znajdujące się w krajm za- 
pasy zboża są niedostateczne dła wyży- 
wienia jego mieszkańców. Wobec tero 
P. R. A. uchwaliła zwrócić się do min. 
apr. z tem, by przedsiewziete zostały 
niezwłoczne starania, zmierzające do wy- 
nalezieńnia środków w celu pokrycia tego 
deficytu, 

Pozatem P, R. A wyłoniła z siebie 
komisję: miesną i węglową. które przy- 
stąpiły do obrad niezwłocznie następnego 
dnia w poniedzialek 9 b. m. 


—— 


Sprawy wojskowe. 


Rozporządzenia pułkownika Wróczyń- 
skiego, kierownika Ministerstwa spraw woj- 
skowych. 

nk 

W niektórych miejscowosciach Państwa, 

z rokazu władz miejscowych, zarządza się 


samowolnie pobór rekruta. Aczkolwiek chęć 


szybkiego stworzenia armji narodowej jest 

rzeczą chwalebną, jednakże wszelkie samo- 

wolne poczynania wyprowadzają bezład i dla» 

tego są niedopu* o. .Wk wy 

+» oczekiwać '* zarządzenia minis 
stwa spraw wo,s.owych, które samo tyl- 


ko na podstawie nstalonych zasad regnlować 
może tak ważną funkcję życia państwowego, 
jak pobór da wojska. Dla zapobiegnięcia 
nadal wszelkim nadużyciom, winni powyż- 
szego pociągani będą. do odpowiedzialności 
sądowej. 

2. 
Zorganizowanie konsystorza polowego 
wyznania rzymsko-katolickiego powierzam p. 
o. kapelana naczelnego ks. Janowi Pejker- 
towi. K 
Konsystorz polowy wyznania rzymsko- 
katolickiego tymczasowo przydzielam do de- 
partamentu mobilizacyjno-organizacyjnego. 

8. 

Zabraniam jaknajsurowiej używania sa- 
mochodów do jazd niesłużbowych. Wszyscy 
oficerowie niższych stopni, korzystający Z sa- 
mochodów, winni posiadać każdorazowo u- 
poważnienie na piśmie, stwierdzone podpi- 
sem odnośnego przełożonego. 


WARSZAWA. 


Wojsko dla obrony kresów. 


(wl.) W Warszawie bawi pułkownik 
Jelski, obywateł ziemski z Ukrainy, delego- 
wany przez obywateli polskich na, kresach, 
w celu zorganizowania wojska, któreby bro- 
niło kresów polskich od napadów band .haj- 
damackich i bolszewickich. Obywatele ci 
ofiarowali na organizacje siły zbrojnej sumę 
40 miljonów rbl., którą pożyczają w bankach 
na zastaw swoich majątków. 


Żelazne obrączki. 


(wł.) Zamiast obrączek złotych, ofiaro- 
wywanych na rzecz Skarbu Polskiego, mini- 
stęrjum skarbu ma wydawać obrączki že- 
lazne. Wyrób i dostawę tych obrączek 
ministerjum powierzyło jubilerowi p. Wa- 
pińskiemu. Obrączki te po. stronie 
wewnętrznej będą grubo srebrzone, zaś na 
zewnętrznej stronie znajdować się ma napis: 
„Zamiast złota na skarb narodowy“. 


Oficer polski z Francji. 


(wł) W dnia wczorajszym do War- 
szawy przybył oficer wojsk polsko-fran- 
cuskich, kapitan Wisłocki, który swego 
czasu był wysłany dla nawiązania kon- 
taktu z wojskami pols*ievi we Francji. 
Przebył on drogę nastepnjącą: Ukraina — 
Rosja bolszewieka — Fiulandja, Szwecja, 
Norwegja. Anglija, Francja. Z powrotem 
do Warszawy wrócił przez Włochy i Au- 
strję. Z rozmowy z kapitanem Wisłockim 
przedstawiciel „Głosu Polskiego* dowia- 
duje sią, że wojska polskie we Francji 
przyjmowane są entuzjastycznie, Ludność 
Bretanji naprzykład śpiewa piosenki pol- 
skie, oraz polskie hymny narodowe. W 
życzliwości swej daje ludność pierwszeń- 
stwo przed amerykanami i anglikami. 

Wojsko polskie we Francji składa 
się z polaków amerykańskich i poznąń- 
czyków (posiada wszystkie rodzaje broni) 
Oraz części ll-irj Karpackiej brygady 


Przygotowania niemieckie z roku 1908. 


(wł.) Wczoraj komisja ministerjum 
sprawiedliwości dokonała w pałacu spraw. 
rewizji ksiąg i papierów, pozostawionych 
przez sędziów niemieckich. 

Pomiędzy innemi znaleziono  zgórą 
500 egzemplarzy rosyjskiego kodeksu karnego, 
przetłumaczonego na język niemiecki przez 
niejakiego Bernsteina, Przekład  wydruko- 
wano już w roku 1908, 


Roboty publiczne. 


(wł) Rada ministrów, na posiedzeniu 
poniedziałkowem, omawiała między junemi 
obszernie sprawę planowych na wielką 
skalę robót publicznych dla danią pracy 
bezrobotnym. 
Wobec trudności, na jakie napotyka 
natychmiastowe rozpoczęcie budowy kolen 
postanowiono przedewszystkiem przystą- 
pić do budowy sieci dróg bitych, oraz 
wznoszenia gmachów, któreby posiadaly 
trwały pożytek dla kraju. 


Żądania pracowników pol. krym. 


(wł) W tych dniach odbył się wiec 
pracowników policji kryminalnej, na któ- 
rym uchwalono żądać ustalenia etatów i 
podwiźszenia płacy, wynoszącej od 9 mk. 
dziennie wzwyż, Zażądano minimum 400 
mk. üla kawalerów, a 600 mk, dla żona- 
tych płacenia pensji z góry za miesiąc. 
Dowiedziawszy się o tem, naczelnik po- 
licjf, p. Jórek, jeszcze przed otrzymaniem 
żądań na piśmie, poparł je w ministerjum, 
które jednak oznaczyło minimum płacy na 
800 mk., nie określając czasu, kiedy pra- 
cownicy mają być zaliczeni do etatu i 
jakie otrzymywać będą w przyszłości 
pensje. ; 
Skład paskarskt. 


(wł) Wezoraj w nocy policja krymi- 
nalna wykryła potajemny skład drutu mie- 
dzianego. W jednym z domów w dzielnicy 
palewkowskiej znaleziono kilkaset podów 
miedzi ora% wielkie zapasy artykułów 
spożywczych. Skład mieścił się w kilku 
pokojach, które narazie opieczężowano i 
zabezpieczono. 
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Romantyczno-finansowa historja. 


(wł) Przed kiłku dniami znikła Ji 
Warszawy 22-letnia panna N., córka boei 
gatych rodziców żydów. Jednocześnie s 
panną zapodziało się gdzieś około 150.000 
mk, z kasy ojca, Zarządzono natychmiast 
za pośrednictwem policji kryminalnej pò- 
szukiwanią wykazały, że pannie N. towse 
rzyszył pewien młody człowiek, będący z 
nią w bliższych stosunkach. Na skutek 
rozesłanych telegramów, romantyczną pó- 
przewieziona 
do Warszawy. Lwią część gotówki ode- 
brano, Wzruszony takim obrotem sprawy 
ojciec panny wypłacił policji kryminalnej 

4vy 


nagrodę w sumie 4.000 marek. 


ŁÓDZ. 


z Rady Miejskiej. 
(Posiedzenie 655). 


Wczorajsze posiedzenie Rady mielskiej, 
w obecności 86 radnych o godz. 6-6j i 
wiecz. otworzył przewodniczący inż. T. Sm. 
łowski, sekretarzami byli radni: Spiekerman 
i inż Praszkier, Nieobecność swoją usprar 
wiedliwili radni: pastor Gerhardt i Grohman. 

Pierwszą część posiedzenia poświęcona 
dalszemu czytanin budżetu. 
I Radny dr. Konie referował budżet dzia- 
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Zarządu Głównego, 
oraz dział IV, budżet 
wydziału finansowo-rachunkowego. , 


Zatwierdzone, wraz z "uchwalonemi 
zmianami, pozycje obydwuch działów, podamy 
w numerze jutrzejszym. Zaznaczymy tylko, i4 
między innymi owiono yé fum 
dusz dla bibliotek publicznych z 80,000 mk. 
na 60,000 mk., przeznaczono: 6,000 mk. dla 
Tow. weteranów 63 roku, 20,000 mk. dla 
Tow. pomocy narodowej dla żołnierzy pol- 
skich, oraz 2,200 mk. dla Tow. „Lokator”. 

Przy dziale TV — finansowo-rachunko- 
wym radny Szwajcer zapytuje, czy odzyska- 
no sumy zdefraudowane w swoim czasie w 
kasie magistrackiej. 

„Burmistrz Kernbaum wyjaśnia, że © 
tych sumach będzie mógł zakomunikować do» 
piero przy sprawozdaniu za rok budżetowy. , 
Stwierdza wszakże, że w roku bieżącym dě 
fraudacji żadnych nie było. 

Radny dr. Rosenblatt interpeluje w. 
sprawie 

kar za nadmierne zużycie gazu. 
Składa wniosek, aby Rada miejska uchwali- 
ła, iżby kary, ustanowione przez okupantów 
za zużycie gazu nie były nadał pobierane, 
natomiast, aby były opracowane nowe nar- 
my opłaty za gaz. 

Radny dr. Sachs popiera wniosek rad- 
nego dr. Rosenblatta i proponuje przekazać 
go do komisji do spraw ogólnych. Magistrat 
powinien tą sprawą się zająć. Wtedy, kiedy 
gazownia osiągała miljonowe korzyści, to nio _ 
o tem nie mówiła. 

Radny Russak zapytuje czy prawdą jest, 
że magistrat pobierał z kar 150 ez 7 

Pierwszy burmistrz inż, Skulski wyjê- 
śnia, źe niemieckie prezydjum policji przeka- 
zało połowę z kar dla miasta, czego poe 
kowo magistrat przyjąć nie chciał, lecz w 
takin wypadku i ta suma przepadła by dla - 
miasta, | y 

Radny Szwajcer oznajmia, że okupanci 
prowadzili gospodarkę rabunkową, a chcąc 
ją pokryć, nakładali kary, które wyniosły 
840,000- mk. Ab 

W końcu wniosek radnego dr. Rosen: 
blatta przekazano komisjom: do spraw gazo- 
wni i do spraw ogólnych. 

Radni Kaczmarek, Wolczyński i tow 
złożyli wniosek w sprawie 


założenia w Łodzi gimnazjum milej» 
skiego : 


treści następnjącej: 

„Magistrat opracuje projekt założenia 
w Łodzi gimnazjum miejskiego, do którego 
pierwszeństwo miałyby dzieci sfer niezamoż- 
nych, t. j. pracowników i robotników m. Ło- 
dzi. Gimnazjum to zostałoby otwarte z ro- 
kiem szkolnym 1919—20, o ile do tego cza- 
su władze państwowe polskie nie założyłyby 
w Łodzi gimnazjum państwowego. Gimna- 
zjum mieścić sią będzie w jednym z daw- ` 


nych gma hów szkół rządowych“. 


Wniosek ten przekazano komisji do 
spraw ogólnych, 

Zarządzono przerwę, po której prze- 
wodniczący oznajmił, że dziś odbędzie się 
posiedzenie budżetowe, prosząc referentów o 
nieodzowne przybycie. 

Następnie przystąpiono do rozpatrzenia 
następujących wniosków: 

1) magistrat zwraca się o dokonanie 
wyboru trzech członków Rady miejskiej do 
komisji, mającej na celu 
unormowanie płac urzędników i robot- 

ników 
zarządu miejskiego. 


Komisja ta ma obradować . wik» 
magistratem, komisją pravy, delegatami zrze- 
szenia nrzędników miejskich, papryki £rę: 
botników. 


„| | Wybrano radnych: dr. Tomaszewskiego, 
Spiekarmana: i Helmana. 
| «Magistrat wnosi w trybie nagłym na 
kąt dzienny obrad Rady miejskiej wy- 
r członków Rady, w ilości zależnej od u- 
źnania deorganizowanego przez magistrat 


Komitetu opieki nad bezrobotnymi. 


- Da komisji tej wybrano radnych: Wolczyń- | 
kiego, Kaczmarka, dr. Sachsa, inż. Prasz- 
ata, | Karpfa i Fiedlera. 

8) w sprawie 


wypłacenia jednorazowego zasiłku 


deda pracownikom miejskim magistrat 
ié sią nie'jest w możności, z powo- 
BiEWgiędnienia stanu. rodzinnego praco- 
MA Magistrat ma zaszczyt wnieść spra- 
owyższą w trybie nagłym na porządek 
ken y obrad dzisiejszego posiedzenia Rady 
AR burmistrz inż. „Skulski moty- 
wnio powyższy wniosek, oświadczając, że za- 
równo urzednicy, jak i robotnicy wyrazili 0- 
finię; zgodną z magistratem. Na ten cel po- 
trzeba. 1,000,053. mk. Magistrat nie kwe- 
stjnanie . sumy,. lecz proponuje podział nasto- 
afao, dla nieletnich i pracujących czasowo 
dziny w stosunku do 1; dla panien i 
Rodia w stosunku do 2 i dla żonatych 
w stosunku do 3. Ponieważ czas nagli, ma- 
gistrat wykona dzisiejszą uchwałę Rady, ja- 
ką by ona nie była, chociaż móglby sią od- 
wołać ewentualnie do. władzy. nadzorczej, 
Przeciwko wnioskowi magistratu wy- |. 
powiadają sią radni: Pokorski, Harasz, Hólen- 
derski, Wolczyński, Kaczmarek (z humorem). 
Radny Kaffanke stwierdza, że rzeczy- 
wiście w magistracie pracują po trzy osoby 
z jednej: rodziny, gdy nieraz pojedyńczn na- 
próżno  'prosi o pracę. W tych wypadkach 
zasiłek rzeczywiście będzie * niesprawiedliwie 
podzielony. 
n Za wnioskiem magistratu przemawiają 
radni: «r. Sachs; dr. Rosenblatt i Merklejn. 
„Pierwszy burmistrz inż. Skulski pod- 
„kreśla,'że według projektu magistratu robot- 
nicy, otrzymają więcej niż po -300 marek, co 
powinno przekonać radnych robotniczych do 
projektu magistratu. 
W. rezultacie uchwalono wniosek magi- 
stratu. +” 


Następnie radny Wolczyński zdaje , 


sprawozdanie z posiedzenia pierwszego 
„urzędu aprowizacyjnego, 


stwierdzając, że  ministorjum  aprowizacji 
przez utworzenie państwowego urzędu apro- 
wizacyjnego uczyniło na tem polu znaczny 
krok naprzód. 

Na posiedzeniu bardzo licznie repre- 
zentowaną była Galicja i Śląsk anstryjacki. 
We wszelkich kwestjach doszło do porozu- 
mienia. Stwierdzono, że Galicja posiada' nad- 
miar nafty, której transp. w końcu bież. tygo- 
dnia nadejdą do Łodzi. Kwestja bydła ubo- 
jowego również nieżle się przedstawia w Ga- 
liejl 'Ustaloną zostanie specjalna komisja, 
która wyznaczy dla calego krajn odpowiednie | 
końtygensy i zarządzi równomierny podział. 
Cukier w Galicji kosztuje 2 korony za kilo- 
gram, gdy u. nas wynosi 8 koron. Utworzoną 
będzie komisja międzydzielnieowa, która zaj- | 
mować się będzie uregulowaniem i ustale- 
niem równych cen. Łódź jest zupełnie nie- 
zańprowizówaną z powoda braku gotówki. 
Z pomocą przyjdzie jednak państwowy urząd 
do skapywania artykułów pierwszorzędnej 
potrzeby. Wystarczy powiedzieć, że gdyby 
nie tą pomoc, Łódź mogła by nie mieć mąki f 
na chleb na następny okres. W końcu mów- 
ca z zadowoleniem stwierdza, że w Rządzie 
qbecnym znaleźli sią rzeczywiście energiczni 

i zdolni ludzie: do pracy. 

Kadny dr. Rosenblatt krytykuje system 
aprowizacji Rządu Ludowego, wskazując na 
tó, iż popodwyższano producentom ceny na 
zboże i ziemniaki. 

Zarzuty te odpiera radny  Wolczyński, 

Państwo niema jeszcze ekzekutywy. Wyzna- 
czając wyższe ceny za ziemiopłody zapobiega 
jich wywozowi za granicę — zresztą niechce 
stosować represji; praktykowanych przez 
okupantów. 
„.... Radny Kaffanke wskazuje, iż podrożenie 
cukru wypływa z tego powodu, że okupanci 
po wysokich cenach pozawierali umowy, któ- 
rych teraz anulować nie wolno. 

Radny dr. Rosenblatt oświadcza, że 
z węglem jest ta sama historja. Gdyby była 
wolna sprzedaż, węgiel byłby tańszy. ' 

Radny dr. Sachs stwierdza, że radny 
dr. Rosenblatt wdał się w sprawę, której 
nie zna. Z rozporządzenia Rządu powstało 
w Warszawie Biuro rozdzielcze, które będzie 


zaopatrywać w węgiel całą Polskę. 


Każdy może sobie. węgiel. sprowadzić, byle 
wniósł do Polskiej Krajowej Kasy Pożyczko- 
wej po 9 mk, za korzec i 8 mk. za przewóż 
od korca. Węglarek jest dosyć — nie tyle 
wszakże, by można zaopatrywać kraj cały. 
Górnicy w Zagłębiu z dniem 1 b. m. otrzy- 
mali 100 proc. podwyżki, co wynosi podro* 
żenia na korcu o 3 mk. Przewóz 'do Łodzi 
do 1 b. m. za 1 korzec wynosił 1.50 mk., 

wskutek jednak podwyższenia płac kolejn= 
rzom koszt przewózki wzrósł do 3 mk. od 
korea. Obecna zatem cena węgla odpowiada 


| 


można, gdyż wywołało. by to spekulację — 


| ostatnim r BRM górników i kolejarzy. t może. Wobec wa mlodzież ta RENER 
Momentalnie do wolnego handlu dopuścić nie | jest powrócić bezwłocznie dó szkól, 


niedo- 


| puszczalnem jest bowiem, aby z powodu 


najpierw trzeba mieć dostateczne zapasy dla | wstąpienia do wojska pewnej jej cząstki, 
' zabezpieczenia hidności.. Wystarczy powie- | marnował sig. bezcelowo cały ogół młodzieży 
dzieć, że handlarze za węgiel brunatny biorą | i to w chwili, gdy. przygotowywanie jaknaj- 


po 10 mk. za korzec. 
Na tem wyjaśnienia dyskusje i posie- 
dzenie zamknięto o Loża 10 wiecz. 


Wiadomości bieżące. 


Od REWA M 

W dnin dzisiejszym redakcja 1 admini- 
stracja „Głosn Polskiego“ przeniesioną Zo- 
staje na ulicę Piotrkowską pod N: 106 (do 
domu W-go pana Heinzla). . Administracja 
mieścić się będzie: w wielkim. sklepie fron- 
towym, redakcja zaś w lokalu parterowym, 
wejście z prawej. oficyny od podwórza. 


W przededniu wyborów do Sejmu. 


Na zasadzie art. 21 ordynacji wvbor- 
czej do Sejmu ustawodawczero Rada Miej- 
ska m. Łódzi wybiera z pośród siebie: 
a)' jednego członka oraz zastepcą do Gló- 
wnej Komisji wyborczej dla okregu łódz: 
kiego, b) dwóch członków i tyluż zastęp- 
ców do Glównej Komisji wyborszej čla 
okręgu m. Łodzi, 

Zwadnie z art. 23 ordynacji oraz w 
myśl wyjaśnień, zawartych w instrukcji, 
wybory przeprowaizone bedą w ten sp0- 
sóh, że każdy z członków Rady Miejskiej 
pisze na swej kartce do głosówania jedno 
nazwisko. 

Za wybranych uważa się tych. któ- 
rzy otrzywali najwiekszą liczbę głosów, 
W. razie” równości głosów, otrzymanych 
przez poszczególnego kandydata, rozstrzy- 
za log, wyciągniety przez przewodniczą= 
cego. Wybory zastępców członków Ko- 
misj. Głównej winny być dokonane jedno- 
cześnie z .-wyborami członków, lecz przez 
oddzielne głosowanie. 

Wybory w powyższy sposób odbędą 
się na posiedzeniu Rady Miejskiej w 
czwartek, dn. 12 b. m. punktualnie o godz. 
6 popoł. | 


Narady w sprawie sytuacji w Łodzi. 


Z Warszawy powróciła do Łodzi dele- 
gadja, w sklad której z ramienia Rady mioj- 
skiej wchodzili pp. Wol. szyński, „Kaffanke i z 
ramienia 'Rady' robotniczej ` pp. Węgierski, 
Izdebski i Gużewski. Na naradach odbytych 
w ministerstwie aprowizaeji co do stanu a- 
prowizacyjnego m. Łodzi dowiedziano się, iż 
wstrzymanie dostawy eukru do Łodzi nastą- 
piło ż powoda niemożności płacenia' przez 
magistrat żądanej sumy w wysokości 700,000 
mk. z góry. Po przedstawienia przez dele- 
gację ministerstwu aprowizacji krytycznego 
położenia finansowego Łodzi, ze strony te- 
goż zostało wydane rozporządzenie o natych- 
miastowem wysłania do Łodzi potrzebnej ilo- 
ści cukru, 

Następnie przedstawiono stan, w jakim 
'znajduje się biedna Indność, z powodu braku 
nafty. Dzięki obecności przy naradach 
przedstawicieli Galicji, uzyskano zapewnienie, 
(iż w najbliższych dniach zostanie‘ wydzielo- 
nych dia Łodzi okolo 10 wagonów nafty. 

Zaxomaunikowano również  ministrow 
aprowizacji, iż w razie nienadejścia natych- 
„miast do Łodzi większej ilości mąki, utrzy= 
manie podwyższonej. racji chleba nie dało by 
się na następny okres przeprowadzić. ' 

Na usilne naleganie delegacji wydane 
zostało zarządzenie o bezzwłocznem wysłaniu 
do Łodzi 35 wagonów mąki, oraz uzyskano 
zapewnienie co do dalszego normalnego nad- 
syłania takowej. 

Omawiano również sprawę położenia 
bezrobotnych, wracających do kraju, przy- 
'ezem oznajmiono delegatom, iż w tej spra- 
wie delegowani zostali do poszczególnych 0- 
kręgów fabrycznych przedstawiciele minister- 
«stwa oclirony pracy. 

Wreszcie delegacja udała się do mini- 
sterstwa skarbu, w eela przedstawienia kry- 
tycznego stanu finansowego miasta i przy- 
' spieszenia realizacji pożyczki miejskiej 

Ze strony ministerstwa skarbu zakomu- 
nikówano delegacji, że sprawa ta natych- 
' miast przedstawiońa będzie radzie ministrów 
i że jest nadzieja pomyślnego jej załatwionia. 


„Konferencja w sprawie bezrobotnych 


Przebywajacy w Łodzi pełnomocnik mi- 
nisterstwa pracy p. Lelewel. przybył wczoraj 


przed południem do magistratu, gdzie konfe-- 


rował z burmistrzem w sprawie  bezrobote 
nych, 


Młodzież szkolna a wojsko. 


Min. W. R.i O, P. ogłasza następujący 
komunikat: 

Zarządzenie ministerjum spraw woj- 
skowych, wykluczające od wojska młodzież, 
nie mającą lat ośinnasta, żądające od ochot- 
ników nie mających Jat dwudziestu jeden, 
zezwolenia rodziców, a przedewszystkiem 
obostrzające warunki fizyczne przyjmowania 
do wojska, w celu uwolnienia armji od bar 
lastu, zalegającego szpitale wojskowe, spra- 
piły, ja przeważna liczba uczniów szkół 
Średnich na przyjęcie do armji liczyć nie 


| liczniejszych zastępów przyszłych 


pracowni- 
ków inteligentnych jest tak żywotnym inte- 
resem powstającego państwa, Niesłużący 
w wojsku mają „stawić sią bezzwłocznie 
w swych szkolach. Ci, którzy nie stawią 
się najpóźniej dą dnia 16 grudnia, nie będą 
już w tym roku do szkoły przyjęci. 


Wig'ija dla żołnierzy potskich. 


Onegdaj o godzinie 5-ej po południa 
w lokalu Związku Budowy Państwa Polskie- 
go, Piotrkowska 81, przy współńdziale licz- 
negń grona pań, odbyło się posiedzenie Ko- 
mitetu gwiazdkowego, zorganizowanego 
przez Towarzystwo Opieki Narodowej nad 
żołnierzem polakiem — dawniej kolo pomocy 
dla legjonistów. polskich i ich rodzin. 
Przewodniczył ks. L Popławski, prezes 
Towarz. Postanowiono dorocznym ` zwycza- 
jemi urządzić wigilją i choinką dln żołnierzy. 
celu zasilenia swoich finduszów 
komitet rozsyła listy składkowe do inteli- 
gencji, „ urządza w niedzielą 15.b. m. wie- 
czórhicę, 17.zaś b. m. — dzień żołnierza pol- 
skiego, zwraca sią wiąc z prośbą do firm, 
aby w dnin tym ofiarowały rabat od sprze- 
daży na powyższy eel. 


W Stow: art. I zwol. sztuk pięknych. 
Dzisiaj, w środę., o godz. 6-ej wiecz. 
odbędzie się w lokalu Stowarz. artyst, i zwo- 
lenników sztuk pięknych (ul. Piotrkowska 71) 
ogólne „Badzwy czajne „zebranie członków, w co- 
ln, „mówienia ' spraw bieżących, oraz dokona- 
nia wyborów nowez0 zarządu. > 


Zapomogi. amerykańskie dla żydów. 


W poniedziałek ódbyło się posiedzenie ży- 
dowsko-amerykańskiero komitetu dini niesienia 
pomony biednej - żydowskiej Indności w Łodzi. 
Owólem podzielono pomiędzy 35 instylucji sto 
pięć tysięcy marek, Największe sumy utrzymały: 
sekcja niesienix* pomocy podupadlym kupcom— 
20,000 mk., zwiazki zawodowe [10,000 mk. rada 
rzemieś'nicza 5,000 mk. dla powrnenjących ży- 
dów z obozu: jeńców 3.000 mk, nig biednej lud- 
ności miast okolicznych 12,000: mk 


„Landesschńlverband*. i 


W poniedziałek wieczorem odbyło sią 
pod przewodnictwem in. L. Neamana posie- 
dzenie Rady. okręgowej m. Łodzi, na którem 
rozpatrywano projekt ustawy dla zarządu ko- 
ła opiekunów głównych. Projekt ten z pe- 
wnemi drobnemi zinianami został brzyjóty. 
Na skutek Tistf "niemiecko = ew angiefickiego 
związku szkolnego  (Liandesschulyerband) o 
oddanie jednej ze szkół miejskich pod egidą 
związka i pod „| zarząd ' rady: pedagogicznej 
na'ozycielskiego  seniinarjum niemieckiego, 
Rada / postanów wiła życzenia tego „Landes- 
chulyverband'u* "nie uwzględniać, natomiast 
zwrócić uwagą Ar E aA władz szkolnych 
na. szkodliwą i wrogą dla popa dzialal- 
ność tego zwiążku. 


: Teatr Polski. 


Dziś ostatni występ Heleny TLarys-Pa- 
wińskiej, którą żegna publiczność, doskonałą 
kreacją w sztnce Arcybaszewa „Zazdrość“, 

„ W czwartek alisz teatru zapowiada tra 
gedję Zeromskiego „Sułkowski*, Dzieło to 
tembardziej: zapowiada się interesująco, iż wy, 
stawieniem jego zająl się reżyser K. Tatar: 
kiewiez. Również obsada ról zapowiada te- 
mu utworowi ' sukces artystyczny, gdyż od- 
twórcami poszczególnych ról są pp; Arkawi- 


RÓWNA, Benda, Siemaszko, Tatarkiewicz, Wi- 


śniewski i inni. Nowe oryginalne dekoracje 
przygotowuje : "utalentowany artysta-małarz p. 
B. Lechowski. 


Odczyt © prawie wyborczem. 
“Odczyt: sędziego Kempnera „O prawie 
wyborezem*; "urządzony staran cm Ligi. ko: 
biet P. Pi AV., odbędzie się w czwartek o go- 


dżinie "8-ej wieez, w lokalu Ligi przy ulicy 


Przejazd M TI, Oprócz członkiń, mają jeszcze 
wstęp wprowadzeni goście. 


Odłożenie koncertu-rautu. 


Koncert-raut, s A rzez łódzkie ży- 
„dowskio Tow: ochrony kob'et., który się mial od- 
być dn. 14.b. m. w Rali Konce *rtowej, tymeznso= 
wo zostaje odłożony. O terminie koncertu nastą- 
pią oddzielne zawiadomienia, PPT zachowują 


swą wartość, «` 
' Pożar. 


Wczoraj, 6 godz. 11 i pół prza połu- 
dniem powstał pożar na strychu domn fami- 
lijnego akc, Tow, Poznańskiego przy ul. Ogro- 
dowej 28, Ogień szybko zaczął obe,mować 
cały dach, Straż ogniowa fabryki Poznań” 
skiego stawiła. się natychmiast, A pożatem 
przybyły oddziały I, II i III, Czyuna była 
także parowa sikąwka II-go oddziału. W prze- 
ciągu 1 pół” godz, ogeń został agószony, 
Spaliła się tylko połowa strychu, 
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KINEMA 
CORSI 


Ziełona 2. 


— Dziś — 
: Tancerka z.wężami 
z Ewa Spejer w głównej roll, 
oraź inne nowości. 1622 


Kronika robotnicza. 


Z Rady Robotniczej. 


„Dziś.o godz. 7-ej wiecz. odbędzie 
się drucie zebranie komisji mandatowej 
Rady „Robotniczej, ażne, bez Paslędą ua 
ilość obrenych, * 


Wybory do Rady Robotniczej. 


Na odbytem onegdaj nadzwyczajnem 
ogólnem zebraniu Stowarz. komiwojażerów 
łódzkiego okręgu przeinystowo-bandl, ‘do Rady 
Robotniczej ' zostali wybrani” na delegatów 
pp. Ludwik Weiss i Maks Goldring, zaś na 
ich, zastępców pp. Aleksander Prusieki i 
Edward Nower. i 


Wiece narodowego związku robotn. i 


W niedzielę, dn. 8 grudnia, o godzinie 
3-ej po. Potr, odbył się, wiea. N. A. R. w sali 
Domu Lüdow ego, gdzie zzromadziło się prze- 
szlo 281) osób. Przewodniczył Lewy nowiki, 

Przewodniez, udzielił głosu ob, Jaranow. 
skiemn, który mówił o sytuacji ogóluej, nar 
wolując do: zgody i wspólpracy- w oswobo- 
dzonej nareszeie Po'sce Indowej, jak również 
zachęcał do zakładania towarzystw „spółdziel- 
czych i oświatowych. 

Drugi mówca B. Pokorski, mówił o sta: 
nowisku N, Z. R. wobec rządu obecnego, do 
wodząc, że dla utrzymania zgody winien byś, 
stworzony rząd ze wszystkich dzićlnie z ndzia»: 
łem przedstawicieli mas ludowych i robotni 
czych 

Wiec zakończono o godz, 6, 

SA 

Drugi wiec tegoż dnia odbył się o go 
dzin'e 8 po poł. na Widzewie w iabryce Ni 
ciarnia przy udziale z gorą 800 osób. Ha» 
słem wiecu było: „Pracy i chłeba*. Zebranie 
zagaił ob. Tomczak, asesornmi byli 8. Piekar- 
ski Fr. Mlonka, Cy rinówna- i ob, Olszewska, 

Pierwszy mówił „ob. Kulczyński o sy» 
tnacji ogólnej i ndziale N Z, R. w walce o 
niepodległość Polski. (strzelcy z Pilsudsk'm), 
kończąc nawoływał pod sztandary robotnicza 
dla stworzenia sobie lepszej doli na przy» 
szłość, 

Ob. Kaźmierczak omawał ndział N. Z. R, 
w Radzie Robotuiczej —podkreślając, by Rae 
da Robotnicza nie stala się bolszewicką i nia 
poszła za hasłami Leninów i Trockich należy 
aby organizacje robotnicze, patrzęce trzeźwo 
na dzisiejszy stan rzeczy w Polsce, waięły 
w nij jaknajszerszy udział. - 

Następnie mówił ob. Królikowski, okre: 
ślając jaki winien być rząd w Polsce, potrze- 
bującej zgody i jedności. Rząd ten musi sta- 
nowić reprezentację całego narodn polskiego, 

Ob, Korn mówił o sytnacji poty owad 
w Polsce i o obecnej sprawie ekonomicznej i 
rozwinął zadania, jakie czekają polskiego ro» 
botnika. Występując przeciw demagogom z pod 
ugodowych sztandarów wśród górących okla- 
sków zakończył okrzykiem: „Niech żyje wole 
na zjednoczona Republika Ludowa!* 


—X— 


Skrzynka do listów, 


O przedstawicieli w Radzie Robotniczej, 
Szanowny Panie Redaktorze ! 


W numerze 22 „Głosn Polskiego“ w 
dziale kroniki: miejscowej znajduje się, między 
innymi, wzmianka o wyborze delegatów 
Rady Robotniczej z Zrzeszenia pracowników 
sądawych -okregu łódzkiego, w której 
wiedziano, że delegaci ct (pp. Chmielecki T 
Skrudziński) mają reprezentować jednocześnie 
Zrzeszenie pracowników: iutelektualnych. 

Do wzinianki powyższej wkradła sią 
pomyłka, gdyż, wybrani delegaci reprezen= 
tować mają w Radzie Robotniczej tylko, 
Zrzeszenie pracowników sądowych, bodas 
jednocześnie delegatami do Zrzeszenia pra 
cowńików intelektualnych. 

Prosząc 0 zamieszczenie , powyższego 
sprostowania, załączamy wyrazy gląbokiego 
szacunku. 

Zarząd Zrzeszenia 
Pracowników Sądowych. 


— Wioteńska Kinik 
e'eNSKA AINIKĄ 
Lekarsko-Dentystyczna 
została przeniesiona na 
U uv. WAW H OT 4, 
Wyjęcie zęhów nerwów, borowanie zebów 
oraz wsze kich zaniedbalych chorób zębów i 
jamy vstnej (jakto choroby dziąsła TR p.) 
A wykńnywa się przy zastosowaniu najnowe= 


| szych śrojłków zapełnie bez bólu i 
i Ceny bardzo przystępne. 
P 


orce'anowe i złote korony, oraz żęby sztucz- % 
ne polling najnowszego systemu.. 825) 


- De, med. 


R. Lehergonówm 
Chor oby det o ) 


Południovza rę! 
(pray. Widzowskiej). -1 


„Dr. S. Kantor 


Specjalista żę wenerycznych, 
= skórnych i dróg moczowych. 
Piotrkowska W zę róg FKwange- 


| Leczenie promienia Róntgena 
wiatłem, 

Y-i Godziny. przyjęcia: R — 3 rans i 

6—9. pp. Dla Pań o od 


W m 


£ekarz-dentysta 


N. KACENBOGEN 


powróciła 
| 010 przyjmuje Piotrkowska £3. 


sroda, 11 zrndnia 1918 r. 5. 


Gabrielia d'Annunzio 


_UABIRI 


Najpotężniejsze, najbardziej imponujące oraz najbardziej sensacyjne ze wszystkiego, co dotychczas stwo- 
| rzonem zostało w dziedzinie sztuki kinematograficznej. 


Skok z 4- -opiętrowej skały, wybuch wulkanu, świątynie pogańskie z ofizrnymi stosami, 
A. oraz widok floty ginącej w płomieniach budzi zachwyt, wywołując u widza uczucia zgrozy. 
A Wystawa kosztowała 10,000,000 lirów. sam "autor powieści = posta 12 WoA o hs, 0,70 


i 9 wiecz, 


7 5 
sam autor powieści ~ posta (J MINUNZIO. 1: "iet g ś3%75.5%0 


Dziś Premjera | Odeon | 
Polska gwiazda. 


IA MARA 


w 5 aktowym życiowym dramacie p. t. 


KUSICIELKA 


Początek przedstawień o godz. 4.80, 6—, 7.30 i 9— 


Z serji 1918-19. 


Początek przedstawień o godz. 4.30, 6.—, 7.30 i 9— 


Dziś, o godz, 7-ej. |. brodawki 1 skórę zgrubiałą 1 
eatr Wielki i i II akt II akt I akt | | í | j ( | na podeszwach bezpowrotnie ` | 
— i bez bólu usuwa — gy 
Zrzeszenie żyd. artyst. d m. Wil- l | 
= Reżyser | kierownik: techniczny Mizererę (myłka Mo Ly e wyrob. iai Labor „AP. KO WALSKI* w Warszawie. 
Srrzedają wszystkie apteki i składy apteczne. i 11005—0 
PROSZEK i ! 


Chorvbw skórne 


wyśmienity środek do czy- 


WOLFA 


Na gwiazdkę II 


PERF AG za 
- SKORĘ. 


Chwalą wszyscy nie bez racji 
Czy to w tańcu, czy to w © odzie, 
Na brukowcu, fub po wodzie... 
Dzięki temu Syr! nie zniecie 
Bądz to zimą, bądź to w lecie 
Że zostaniem bez ZELÓWEK 
I SPIRALNYCH też PODKUWEK... 


z imitacji. 


Kupcom, Związkom 1 Komunie 
Daję rabat ładny 
Bo w zyskowym ohrachunku 
Nie jestem przesadny.... 
Tania sprzedaż rozpoczęta 
By obsłużyć świat na święta; 
CZTERY MARKI z fenizami 
DWIE ZELOWKI z PODKOWKAMI... 
Spłesz więc, spiesz obywatelu 
Jesii korzysć masz na celu; 
Gwiazdka mija, koszta małe, 
A co ważne... buty calet 


Generalna reprezent. i sprzedaż na Królestwo 
M. HANFWURCEL, 
Łódź, ul. Piotrkowska Ne 189, 


ul. Kościuszki N 38, 


«| bezkonkurencyjnych 


Przedstawiciel w Pabjanicach: Ka APS 


szczenia i szorowania ma- 
czyń kuchennych. 623—1 


Krawiec wojskowy 


Ch. Untrecht 
Piotrkowska Ne 42, w podwórzu, 
przyjmuje wszelkie roboty dla 
Wojska Polskiego pocenach przy- 

stępnych. 1068-2 


Baczność! 


Męskie paita, ubrania, włóczko- 
we żakiety damskie, po cenach 
w dużym 
wyborzę u +46—1 
E; Kahierta, u). Milsza Nr. 14. 


Owoce 


Sprzedaje się owoce po tanich 
cenach na pudy. 


Zac odnia 68; w podw. 

— Od 9 r. do iw poł. 

Sprzedaje się równ, od 10 funtów 
die _ 401—9 


gg enzauususzsm iwcne yczne 


PIOTRKOWSKA 64 || r. J. Scłowiejczyk 


po powrocie. z Aai osiadł 
w Łodzi 
ul. Rozwadowska 4, 
róg Piotrkowskiej... i 


„MARGOT, 


poleca w aik wyborze: 
Bluzki jedwabne, peisan; batyalove Mk. 45 


ing ete. eto, Przyjmuje od %—12i od 4—7 w 

(a LŚ Panie od 4—5. 
Szlafroki ciepłe 1-4 9550—19 
Matinki, Sweatry , pa Dr. med. 


POŃCZOCJJ damske, skarp? ki, hakis i 


Rękawiczki ciepłe męskie i damskie 


tirmy Wiakler i Gärtner 


Halki jedwabne 


H. BAUAGARTEN 


Choroby wewnętrzne i ner- 


wowe 
Piotrkowska 83 

Irzyjmuje od 9 — 11 i od 

4—6 popol, w niedziele od 


RES wysort, na przeróbkę od Mik. 45. 


4 od Mk. 8.— ||s—1 r. 1897—15 
Tea 


Dr. S. £ewkowicz 
Konstantynowska 12 


Akuszer r specjalista cho- 
rób kobiecych. 
b. ordynator warszawskiej uni- 
wersyt, kliniki akuszeryjnej, 


Południowa 23 


Były asystent prof. Pugnat 
Choroby uszu, nosa, gardła 

* i płuc. 
m Sedvia s4ć 4 mm 


Przyjmuje Nr 9—1 I od 6—8 w, 
Przyjm od 10—-12 i 4—5 pop: | dia pas ed imo ot, Przyjmuje od 9—1i r. 1 od 4—% 
529—6 m R no ŻA w 8752—15 


A 


UWAGA!!! 
obrazów. 


niniejszym 
freblanki, 
Związku, a 


w danym zawodzie, 


Łódź = 


Parowa pralnia bielizny, pralnia chemiczna 


i farbiarnia 
Fabryka: Wólczańska 257. : Filja; Piotrkowska 147 


Pranie wszelkiego rodzaju 


Bieli IZY se Firaneh 


przy zhacznie znižonyon cenach. 1292 


ft IAR 
y 
4 
-i 
= 
, 
, 


Skład Obrazów i Ram ` 
D. BERSCBSOBN 
163 Piotrkowska 103 


poleca na jwiazdkę wielki wybór obrazów 
i ram stylowych. Wyreby skórzane. Papeterje 
j t. p, wszystso po cenach zniżonych. 


Własna pracownia ram i oprawa 


Komisja kwalifikacyjna 
przy Stow. Naezycieli Żydów (Poludniowa 3 
lub Piotrkowska 16) 


rosi wszystkich nauczycieli 

akademików i t. d. niezrzeszonych w tymże 

a chcących wziąć udział w wyborach do Rady 
Del. Robotn. o zgłoszenie się po legitymacje wyborcze 
do lokalu Związku codziennie od gedz. 6 i pół do S-ej 
wiecz„ w piątek zaś od -ej docs i pół 
Pożądana jest możność wyłegitymowania się z pracy 


naprzec, 
Ewangłel. 


1619 - 


8 


zawodowych, 


—— | 


Podajemy do wiadomości Szanownej Publiczności, zll 


Koncert-Raut 


na rzecz Łódz. Zyd. Tow. Ochrony Kobiet 


odbyć się mający dnia 14 


zostaje tymczasowo odłożony. 


b. m. w Sali Koncertowej| 


Termin Koncertu-Rautu zostanie w swoim czasie 


ogłoszony. Bilety nie tracą wartości. 


1596—1 


Licytacje przymusowe. 
W ezwartek, dnia 12 grudnia 1918r. odbędą | następ jące 


licytacje za gotówkę: 


Pomiędzy godz. 9-4 — 12 rano: 


Przy ulicy Brajera II; kredens, 


Jakóba 12: kredens, 


Placowej I: 


:331323:383 


Łódź, dnia 10 grudnia 1918 r. 


|-EDNE SESLENE NBA E 


| ptrsznia trone, 
LALABARANMA 


t Dwutygodnik 
p 
„W slone i. ilustrowany dla 
dzieci, Treść N 2|- 23; Juljusz 
Słowacki: Qda d wolnosci —=A.| 


Szczęsny: O swietle i.wolności = 
J, Korczak: Co się dzieje na świe= 
cie—Z, Stankiewiczówna: Rysu- 
ek Gopta.— Ryszard Berwlnski: 
Droga dą Wieiopolski. - Jan Ea- 
da: Proboszcz z Pmessiau.- Frani 
ciszek Morawski: Z wielkopol- 
skdej szkoły-—Marjn Konopnicka: 
Do granicy —Marcelina Kulikow- 
ska: Poznań. —A. Szczęsny: Kró- 
lowie 4 Poznańskiego ratusza — 
Dr. Karol Marcinkowski: Głos 
Bolesława Prusa o stosunkach 
poisko = niemieckich —St, Szebe- 
rewa: Na lekcjach przyrody. — 
Benedykt Hertz: w kata kóóh 
Ameryki Południowej, — Janusz 
Korczak: Bracia Kleksy. Prenu- 
meratę przyjmuje główny skład 
księgarnia „Książka Sztuka, 
Łódź, MI, Bene dysta N3. 1580-1 


A A. Ka fwiazdks ș} Sprz 


Sprzedąż 

gwiąta- 
czna. Wyprzedaż resztek na mę- 
skie, damskie i dziecinne ubra- 
nia i palta. Towary na blnzki, 
watolina (czysto wełniana tkana 
wata), bóstony, szewłoty, welury, 
chvstki zimowe, ezapki zimowe, 
kołdry watowe, jedwabłe na bluze 
ki, birchany. flanela, cajgi, por- 
tjery. Nabyć można prawie za 
połowę ceny. Lódz, Widzewska 
M 10, m. 10, front, i p: pe Aaa 
wo, -15 


lustro, 
Karolewskiej 4: szafa, stół, 
Miejski Urząd Sekwestracyjny. 


14: maszyna do szycia, kredens, 
Drewnowskiej 19: atomana, 


Średniej 6: kredens, zegar, 
Wschodniej 25: kołdra pluszowa, 
Dzielnej 2: kołdra plnszowa,. 
Piotrkowskiej 54: Iustro, 
Benedykta ži biblioteka, 


1612-1 
R-mej klasy szkoły 


, 
A. licz: i Realnej Pab, poszu: 
kuje lekcji lub korepetycji. Spe- 


| clalność „matematyka. Zawadz- 


ka +0, m, 8. 13490—6 


konwersacji 1 Ii- 
Arg elsk elskiago, teratuny. szybko 
udziela rutynowany nauczyciel 
Zastać można: N.-Cegie!niana 12, 


m: 4, od 2—4 pp. t 7—8 wiecz: 
673—12 


Marja Kubiek 
kugze rka przyjmuje ul, Piotr- 
kowska N t 199. n m. I4, 110 


i ar at fotograficzny ostatniej 
p konstrukcji, firmy A. 
Bertition, Paris, z 3-ma podwój- 
nemi kasetkami 13X18, okszyj- 
nie do sprzedafia, Obejrzeć mo- 
żna 1—4 pp. ul. Konstantynow- 
ska 4 II, m, 20 


[i d0 czysto holenderskie, To- 
A rebki z papieru „Java 
Papier pakowy finiandzki i czę, 
stochowski. Cegielniana 12, front 
I p. m.3. 8B66— 15 


ara. ofietr- 
D sprzedania gyjez"bntów z 
cholewami.z żółtej RE prawie 


nowe, ul. Pańska NM 


128 - —3 


m. 4. 
160 —2 
meble — stoło- 
Do sprzedania wydsypialńy. 
AE nA N 14, WAL 
oficyna, ętro, u gospóda 
zastać wotki od i2 do po por 


i dwie T 
For lepian do sprzedania, Dłu- 
ga 65, m. 10. 157 —3 


ogrodowy używan 
Garnitur okazyjnie A: 


dania, Wiadomosć- Południowa 
e 10. w pralni. 12 6-3 


Sroda, ff ZruanTa 1078 mr, 


Bolista 


Solista 


W programie: 2-ga 


"Wyprzedaż gwiazdkowa. 


MAGZYM 


Najnowsze fasony. 


— 


RESZTEK 


fu' meskie elki w doskona- 
ro tym stanie 1400, piźmow= 
ce 1200, matpy 600, damskie od 
350 mk. Kožuchy dla stróży od 
300 mk. switry damskie we!'nia- 
aa od 45, męskie od 50 marek, 
spódniczki wełniane oo 356 mk. 
nowe, poleca Sklep komisowy 
WŁ. Wojciechowioza, Piotrkow=. 
ska 1 0, róg Głównej. 216—1 

używany z czarnego 
Garnit: r drzewa, kryty zielo= 
nym pluszem., Wiadomość — Potu- 
dniowa 10, w pralni. 1289-3 


„Irena” przyjmuje 
Hiro anika ; od godz. 10—42 i 
od 3—8. Juljusza 13, m. 46. Pia- 
ktyka z Francji, 1193-6 


l siruktorka Siuroie ekojt= 
Oferty sub. 


„Jnstruktorka* wadm. 
1614—3 


ta i w zakresie $-miu klas 
C ny udziela student filologii 
klasycznej S. Braude, Dzielna 7. 
1611—3 

hżywanych luster okazyj- 

tilka nie. do sprzedania, Wia- 


dbiność--Połuda owa 10, w zaa, 
1287—8 


najtaniej mota 


ralendarze dostać w fab 
n 


kajetów J. Ważnica; Nawrot 
meblowe z niklowemi 


815- 10 

Łóżka zgłówkami i materacami 

sprzedam. Konstantynowska 60, 
m. 12, I piętro, od OP 

różne dos Ria cka- 

M ble zyjnie, ul. P dryer T, 

m. 25, of. EW PIANA 1308 0-3! 8. 29, 06 H piętra. <100f 1606 —2 


Jgnacy DYGAS 


Pierwszy bohat, tenor opery warszawskiej, 
Dyrygent: BRONISŁAW SZULC 


W programie: Fr. Liszt Symfonja Faust 

na wielką orkiestrę i chór męski L, Zylberca 

oraz utwory CZAJKOWSKIEGO, | RACHMANINO- 
WA 1 innych 


Udział w Synfonji przyjmie KOPO 100 os, 


Niedziela, 15 gradnia r, b. o gadz, 3.15 po pot, 
VIII KONCERT POPOŁUDNIOWY 


Cykl Besthovenowski (il) 
Ludwik HOLCM AN 


(skrzypek). 1-szy koncertmistm Filharm. warsz. 
Dyrygent BRONISŁAW SZULC 


Symfonja pa Koncert 
skrzypcowy D-dur op. 63. 
Bilety od 75 fen. u Al. Straucha, paana 12. 


WYPRZEDAŻ GWIAZOKOWA. 


Na nadohodzące święta poleca w wielkim: wyborze 
wody kolońskie, Vegeta. mydła, perfumy it. d, 
w najlepszych gatunkach, po cenach umiarko- 
— — wanych. 


Skład materjałów aptecznych 
M. PEY WACKI, And:zeja 13. |? 


Przyjmuje się wszelkie reparacje. 


RADE s 


rekcja koncertów Alfreda Straucha 


ŁÓDZKA ORKIESTRA SYMFONICZNA 


Sala Koncertowa 
Poniedziałek, 16 grudnia r.b. o godz. 8.15 w. 


X KONCERT SYMFONICZNY 


smoypząjma zepazidA/ą 


m. Á 


OBUWIA 


WŁ. TREFALSKI 
Korstaniynowska M? 35. 


— urządza wyprzedaż zwiazdkową. — 
Obuwie damskie, męskie I dziecinne. Wyrób wł, z solidnego towaru. 


Ceny zniżone. 
— 603—2 


Co kupić na zywiszcikę ? 


Sprzedaje o 50 proc. taniej byłych cen 
Resztki rozmaitych modnych towarów na bluzki, 
POWY i gotowe halki zimowe, tównież resztki na męskie ubiory 
spodnie i palta. Proszę się przekonać. 


wk Zielona 42 m. (0, front 3 piętro. 


NA GWIAZDKĘ! 


Najtańsze źródło 


Dzielna At 34, m, 14 na bluzki, spódniczki 
i suknie; meskie, damskie ubrania oraz bareha- 
ny, f'anete, p'usze, chustki i cnjgi. 
UWAGA: SWITRY DAMSKIE od Mk. 45. 


suknie, kù- 


==————— 


CENY STAŁE. 


Fehl: modne: szafę, 2 łóżka z 
,nocnemi szafeczkami 
(dąb) i komplet sprzętów kuchen- 
nych (biało lakierowanych) z po» 
wodu wyjazdu sprzedam. — Ale- 
ksnndrowska 68, m. 2, 1400-3 


Włada wdową z 4-letniem dzie- 
ckiem poszukuje zarzą- 
du domem, gospodarstwem do- 
mowem lub jakiegokolwiek inne- 
po zajęcia u samotnego. Pabja- 
nice, sw. Rocha 13, Bronlatow: 
ski. 1.06—3 


Pama 3, z inteligentnego domu, 
zdo!na do wszystkiego, 
e m U posady. Łaskawe oler- 

H. B.* w „Głosie*, 1544-2 


Poszuku 8 posady zdalny ślu- 


sarzemechanik, zna- 
jący zarazem robotę tokarską i 
kowalską. Łaskawe oferty pod 
„Mechanik*, 1607 - 2 


| Ao M w ma 


Poszukują 2 pokol z kuchnią, 


elektrycznem oswie- 
pule i wygodami. Oferty sub. 


1604-1 
Prkó "frontowy umeblowany do 
u AOS Pasaż Sztilca 
4, m. m, 16 9 
na bluzki, łótno na 
finit ubrania wicca wóy bla- 
ła dubeltowa flanela, jedwab, 
gotowe spodnie, koszule dam- 
skie haftowane, satyna na su- 
kniei biuzki, bsrchany koloro- 
we, kolorówka na posclel, t9 
czniki, gotowe Jedwabne bluzk 
batyst i cajgi.- Konstantynowska 
N 3, lewa oficyna, | sze wejscie, 
II piętro, 1616—1 


100 par kopyt szewc- 
Sprz tam kich używanych. — 
Windomość — Al. Kościuszki 4, 
Balut. 1543- 3 


AERA S "L= T Eaa De Stan sław EETAS 


| 


CE 


na za M 361, 


ES upi rosyjską lub polską dobrego systemu 


Maszyne 


że P hanep nałsknteczniejszy otek. przetiwkć 
Hisznence. Vkraince i od kaszlu 
to pastylki „ROWENA%* 


po zążycin niezwłocznie znikają kasze!, 
klusz i bronchit, Cznane i polecone przez Pet. Radę Medycz 
Dostać można we wszystkich aptekach i skt, 
apt, Przedstawiciel na Łódz i okolicę Gustaw Rosenthal, 
3 Płotrkowska 80. 


Nr. NZL OAZIE ZZO ZY OBO CYNA ZIBI "MA 


Pamiętajcie 
.radę starego 


l NOE. EK ARZ A 


S ao ANS 


A c 


E ND 


saeta SPE pme 


A 


ko 


astma, chrypka, 


10291—25 


633 


w pisania 


Szczegółowe oferty sub „Do pisania* w administr. „Głosa Polski" 


dr A. Kibiańsii | 


powrócił 
przyjmuje od 9 do 11 rano 
d 4 do 6 w. 


anolo wewnętrzne 


Piotrkowska 24, 


WYP 464: 18 


Choroby kob'ece 
i akuszerja 


it. Med. 82, Eiget 


powróciła. 
RB 10 (róg Złelonej). Godziny 
R 0 od4-6pp. 182-1 


r. STAWOACZYK 


Sienkiewicza 29. 
Choroby wenorzezne i 
skórna. 


Przyjmuje od 11—123 I od 5—7, 
9549—10 


Dr. Feliks Skusiewicz 


POWROCIŁ 
ul. Andrzeja "r. 13, 
Choroby skórne — seneryczne. 
Godziny przyjęć: od 9—i1 i od 
5—7 i pół po poł. 
9007—10 


Maszyna parowa 


w sile 30-tu koni w najlepszym 
stanie do sprzedania. Oferty pod 


„30 H. P.* w adm. „Gl. Po'ski*. 
615—3 


Łekarz-Dentysta 


M. Szatensztein 


powróciła 

przyjmuje od 10—! i od 3—7 w. 
Cegielniana AÈ 15. 

č okazia! Z powodów fa- 
Rz: dka miliinyeh spiesznie 
sprzedam w Rudzie, 0,600: lokel 
p'acu z murowanym domem (10 
mieszkań) niezupełnie wykończa- 


nym, za 9.600 rb. Dzielna 36b.- 
m. 7, od 12 do 5. 1411-3 


VE Berg ; 4 do sprzeda- 
ska» SPOŻYWCZY nia 7 powo. 
du słabezo zdrowia właścicielki, 


Cegielniana 10. 1027 —4 


fanki pętersburskie 1 kożneh 
nie kryty, tnnio sprze- 
dam. F Pańska 39, m. 34, 1617-3 


Sprzedam gospo’ larstwo, skła- 


dające się z“ mórz, 
budynkami, drzewami, woda I ży- 
wym fnwentarzem lub oddam w 
fizierżawę, Arres: A, Zemler, No- 
wa Złotna, em. Romblień. 16/0-3 


Szala bnfetowa pod szkłem oraz 
t stól. Kalor machoniowy, 
OkaŻyjnie do sprzedania. Wiada- 
mosść: Południowa M 10, w pral- 


ni, od: J2—3 g. 1288—0 
i lekcji francuskiego, 
LĄ zie am niemieckiego i kurs 


po ie hand'owej bucha!terji 
korespondencji OR) aga 


2|ul. Zawadzka X 30, m. 15. 


1634- | 


a filja Tow. Ubezp. 
Marzi na życie L'Urbnl- 
ne podaje do puo’ icznej wiado- 
mości, że dwa świadectwa zasta- 
wowe za M 122 polisy N 124717 
IA: 11090 polisy N 81175 oraz 
polisa M 119586, wystawione na 
imię Hi'era Małachowskiego, ZA: 
ginęły. Zgubione świadectwa za- 
stawne oraz polisa uznane będą| n 
za nieważne, ježe nie bedą 
przedstawione T-twu L'Urbaine 
w 6 miesięcy od daty ostatniezo 
agłaszenia. 1584—3 


i Mi 
W, fe i 
a Tr] “i KIM 
Ai hi 


Paletka i Garniturki 

nadzwyczaj tanio 
Palta damskie 
Śnódniczki damskie mk. 50, 
Żakiety damskie mk. 75, 
Pluszowe palta mk, 690. 
Okazja. 


Spodnie piąta 117 
» 180, 


szmeche! i Rosner, 


Łódź. Piotrkowska 100. 


AGENT PRAWNY 


Wy pracowania spraw prawnych, 
ściąganie na'eżności, wywiady 
wszelkiego rodzaju, zlecenia poue 
fne. obserwacje dyskretnie zala- 
twiam w kraju i zagranie. Wy- 
włady matrymonia'ne: życiorys, 
majętnosć, przeszłość, dochód, 
posag i t. p.Bruno Bresig, Karoe, 

la X 4. 1600-8 


EFTER "TR 


la 2 frontowe ume- 

Do wy aj Ga blowane pokoje 
z gazowem oświetleniem, Piotr 
kowska 192, I piętro, toni Li 
11— 


sprzedam forte- 
yi 'żdżając, pian w dobrym 
stanie, łóżka niktowe, machonio- 
wą toa'etę i inne różne meble. 
Widzewska 127, m. 14. 1684-2 


H srebrny zegarek na 
Zgubione branzoletce, jadąc 
tramwajem M 8 do Pańskiej, — 
Uczciwy żna'azca zechce zwrócić 
za wynagrodzeniem na ul, Pań- 


ską nr 12, m. 7, zastać można 
od godz. 2 do ò o $ po. poł, 1625-2 


Zgubiono Ktegcycziowa 


w eglową na 
imię Heleny Ullrich. 
16 3— 


kartę węglową za Nr. 
Zquh ong 7620, wyd. z" dozei 


Mardki Szły pel. 


kartę im zn nr. 
Zgubiono 41935, na Imię Edwar- 


da Steicnern. 1599-1 

paszport, wyd. w Ło- 
lapi: agi ał 2: dzi A imię Babiny 
Finkelstelnówny. 160l- 1 


duży umeblowany 0- 
| ładny kój, elekr, AL 
Wólczańska 109, m. 9, front, Ill 

158 —3 


piętno, 
z kuchnią umeb!owa- 


I pokój 3, pokój ny. od zaraz do wyna= 
jęcia przy Li przedłużonej Lipo- 
wej M 93. Tamże koza do sprze- 
dania. 1533—2 

1. » cytrynową i ce= 
2 Sypie Ini : drową — tanio 
aka 50. u stolarza, (8158208 

1.3 


atoliczkA z z 

b-c -cio „KISIStKA Goprej rdze 

z, poszukuje mieszkania przy 

sodelio, Wzamian może udzielać 

jekcji ! lub 2 uczniom. Łaskawe 

oferty proszę składać w adminie 
stracji pod „Pensjonarka*. 


